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Komisja ONZ domaga się natychmiastowej eks-
pedycji wojsk międzynarodowych do Palestyny 

tym wyipadlku doniesie111ia Sll częs<to llpil7leC'Z• 

ne. Walczą~e w starej dllielnicy Jerozołhny 
oddziały ży<low.;kie otrzymały U1l:bimaitum, jed· 
nakże walki trwają nadal ze zwiększ-0ną siłą. 

NOWY JORK (Obsł. wł.). Komisja Rozjem- przestania wojny w Palestynie. W ten sposób 
cza ONZ nadała z Jerozolimy pilny telegram powstał front trzech wielkich mocarstw, zł<>­
w którym domaga się od Rady Bezpieczeństwa żony ze Stanów Zjednoczonych, Związku Ra­
zastosowania najmocniejsz}"Ch klauzul Karty Na dzieckiego 1 Francji, który wypowiada się za 
rodów Zjednoczonych, przewidujących strumie- przerwaniem działań w-0jennych pcxl. groźbą 
nie napaści za pomocą interwen<:ji zbrttjnej. sankcji. Po rae; pierwszy Wielka Brytania zl'la-

Komisja apeluje do Rady o wysłanie do Pa- lazła się całkowicie po drugiej stronie bary­
lestyny silnej annli neutralnej, która narzuci- kady. 
łaby siłą zawieszenie brond między Żydami I LONDYN (PAP.). Agen.cja Reutera donosi z 
Arabami w Jerozolimie. Bagdadu, źe iracki minisiter finansów Sadik al 

Zdaniem Komisjt jedyna drog-a llkutecmej · ln- Bassam zapoW1edzia! wycofame sę krajów arab 
terwencji Narodów Zjednoczon}"Ch jest prze- skich z ONZ w razie zatwierdzenia przez Radę 
prowadzenie walk ai do pomyślnego końca. Bezpieceeństwa rezolucji amerykańskiej Rezo-

NOWY JORK (PAP.). W czasie dyskusji w lucja ta stW1erdza, że inwazja arabska w Pa­
Radzie Bezpieczeństwa nad sprawą Palestyny lestynie stanowi groźbę dla międzynarodowe­
delegaf. francuski - Parodi zapowiedział po- go pokoju. Minister powiedział, że Liga Arab­
parcie rezolucji amerykańskiej, domagającej ska nie powzięła jeszcze definrtywnej decyzji, 
si~ podjęcia zdecydowanych środków dla za- iednakże, z <:hwilą pni:yjęcia amerykańskiego 
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projektu, wszystkie kraje arabskie zgłoszą na­
tychmiast wyS1'.ąpien1e z ONZ. 

Oddziały legionu al!'abskiego ipos.unęly 5ię 

nieco w mieście i zajęły otkoło 80 iprocen.t 
dzieilllicy żydowskiej. WielokTotni~ dochod:Zli• 
ło do :kl!'wawych walk wręcz. Arab-5ka. arty1e• 

HRABIA BERNADOTTE MEDIATOREM ria połowa ostrzeliwała nadal silnie pozycje 
ONZ W PALESTYNIE żydows~ie, m. d!Il.. 51.iJ>itaJ. Hadasag 1 Ulllilweirsy· 

NOWY JORK PAP. Prezes Szwedzkiego 
Czerwonego Krzyża, hrabia Bernadotte, 
otrzymał nominacje na stanowisko media­
tora ONZ w Palestynie. Decyzja zapadła na 
kilkuminutowym posiedzeniu przedstawi­
cieli wielkich mocarstw, wchodzących w 
skład Rady Bezpieczeństwa. 

W myśl postanowienia Generalnego 
Zgromadzenia, funkcje mediatora ONZ ma­
ją rozciągać się na całe terytorium Palesty­
ny, Ponadto zaś ma on spełniać wszelk!e 
żądania administracyjne, zlecone mu przez 
obie s.broiny, 1d- żydow6'ką i ara.bslkl\. 

Sytuacja na frontach 

teit hebrajsild. Wśród dę:illdch wailk oddrziały 
legion.u ie..ralbskiegio posurwają się po'WIOli w 
kie1runiku pólmoonej crLęśoia mia.sita. 

. Wed.ług komunikatu HagllMh, K:rzydło 
Sa!pita.]a Hada.sag, w kłórym mieści 5d.ę &alla O• 

pe1racyjllla d oddziiał iradowy, zostało ms:oczo­
ne przl!IZ 111ieprzyjacie1lskie pociski airtyłe.ryj­
sk,i~. Tny pociski trafiły w gmach konsulatu 
franC116klego, itirt'y - w ik:laszto.r francuski, a 6 
upa~ w pobliru iko115ulatiu amE!'ry'kańskieqo. 
Legiol!l arabski os.br:zeliwaił irówin.ież czytelin ię 
narodowi\ w Jerozolimie, liczącą ponad 400 
tysięcy iksiiąWk, oraz czyteiillllię un.irwen;ytetu 
hebrajsłieg-0 111a gótTZe S<Xipus, zawieraijąc11 
bezce1miy rz.lbiór !książek i. ll'ękopisów. 

Ten sam komtimika1 MwieroM„ :!-e nieip.rzT' 
jacie-I nie rzgodtił 6ię :na propozycję Międ.zy-

LONDYN (PAP) - Według derpesrz. nadesz- nairodowego Czerwonego Kimyża, dotyczącą 
łych ze wszystkich odcinków frontu pale&tyń- wymiany relll.Ilych żolmierzy. Jakkolwiek le• 
ski ego, sytuacja w tym kraju nie uległa za-1 gioniścl airab5cy, rznajdujący s~ę w Jerozolimie d 

sadniczym zmianom w ostćttnich kilkunastu I wokół łego miasta, o trzymali posiłki, to Je-ti­
godzinach. Najcięi.6ze i najbard?Jiej gwałtow- nak nie zdołali zanotować więk5zych IMlkoe• 
ne walki toczą się o Jerowlimę. jednakże w sów. 

Marshall zróbił • swo1e ••• 
Bankferzy żądają dla niego.„ dymisji 

NOWY JORK (P A.P) - W1Pływowy tygod­

nik ,,Biwrows Weeik:ly", organ kół przemysło· 
wych, krytykuje ostro sekretarza sla,nu Mar­

shalla, 11twlerdzafqc, że skomprom!rcwal alę 

ostatnio. ~11Jmo uważa, że Main;hal1 wyka.zal 

brak doświadczeni.a podczas wymdainy po~lt' 
dów amell'ykańsiko • :rad!zieclcich. ..Marahall 
powinien ustąpić - czytamy w cyitowam.ym 
piśmie - miejsca komuś bardzJef utalen(owa­
nemu, 08obJe o żywseym temperamencie. bo­
gatszym doAwladczeitfu", 

Skład Międzypartyjnej Komisji 
Dekla.racji Ideowej PPR i PPS 

W skład MlędzypartyJneJ Komisji DeklaracJI. Ideowej PPR f PPS pow<>łanl zosłall: 
Z RAMIENIA PPR - tow. tow.: Gomulika-Wtesław, Jakub Berman, Władysław Ble6kow-i 

skł, Franciszek Pledler I Roman WerfeL 
Z RAMIENIA PPS - tow. tow.: Józef Cyr ankłewłcz, Osiku Lange, Adam Rapacltf, Stefan 

Arskl, Stefan Matuszewski. 

Wallace gotów jechać do Moskwy 
na konferencję z generalissimusem Stalinem 

NOWY JORK. PAP. Henry Wallace podjęcia ofensywy pokojowej BaTdwin 
oś~adc~ył dzie13ni~arzom w San Diego, że oska.rż'!Jl. r~publikanów ł aer:wkra.tów 

0 
goto'!l Jest udac. si~ do Moskw'!I na konfe- sprzeai"fW'nie się tego rodzaju kampanii 26 
r~cJę z Ger;eralissimusem Sta_linem:, gd~by względów ~goistycznych. 
llll~ło t~ bf.c pomocne w zak~ncze~m „zu1:1- W zakonczeniu Baldwin stwierdził, te 
neJ woJny . Wallace odrzucił twierdzema amerykańskie koła reakcyfM uczynią 
Departamentu Stani: o „niestos?wności" w«zystko celem zahamowania wzrastającej 
~wust:on~y?~ rozmow na tematy mteresu- przy?hYl'!f'~Ści w c<Uym narod~ <Ila, oferty 
Jące rowmez inne rządy. radzieckteJ przeprowadzenia dwustrcmnych 

Krajowy komitet wyboru Wa.llace'a na rozmów. 
Prezydenta USA zapowiedział wielką kam- I 

panię celem zmuszenia Trumana i Mar- i,~, .... ~.a-;~"'M"""""""'U .""'N....,_.,I K ......... A T 1 
shalla do natychmiastowego podjęcia roz- i i 
mów pokojowych ze Związkiem Radziec- ~ W sobotę, tzn. dn. 22 maja bł. o roClz. ~ 
kiih. Kierownik kampanii wyborczej Walla- ~ 15-eJ odtędzie się w Łodzi w sali CRDK J 
ce'a - Baldwin - zakomunikował, źe wy- ! ul. Piotrkowska 243 Wojewódzka Narada 
miana oświaqczeń pomiędzy Wallace'm i : a.ktywu gospodarczego PPR I PPS, oraz 
Stalinem stwarza dla narodu amerykań- ~ prelegentów, z udziałem przedstawicieli 
skiego znakomitą okazję domagania się i kierownictwa centralnego w osobach tow. 

Sukcesy powstańców greckich 
LONDYN PAP. - Jaik donosi z Aten agen­

cja Reutera , grecka armia demokratycma za­
jęła miasto Parami1thias (Epir). Jak.kohviek w 
operacji te1j wzięły udz iał niewielkie siły poiw 
stańcz.e, ateńsk i e koła wojskowe przywiązu ją 

do niej wielkie znaczenie strategkZl!le. k h 
zdaniem, powstańcy dążą do przecięcia szo 
sy, prowadz4cej z mi.!ł.6<ta J91nillla i Preweza 
do morza. Na tym:ź;e odciniku poW6tańcy 5fo.r· 
sowa!Ji rzekę Kalamas ł za.jęli jedną z wios-ek . 
Na miejJS.Ce tych wydarzeń wys.łaino poiiłki 
woj&!k ateńskich. 

i ministra Jędrychowskiego z PPR 1 tow. 
~ wiceministra Jastrzębskiego z PPS. 
i Na naradę tę winni przybyć członkowie 
~ PPS i PPR, zajmujący kierownicze stano­
~ wiska w przemyśle ,ba11dlu i spółdzielczo. 
~ śrl z terenu Łodzi i województwa. i Obecność wymienlonych wyżej towany. 
~ ·zy obowiązkowa. 
; Komitet ł..ódzkf ! 'Wojew. 
l Polskiej Partil Robotniczej 

l 'Wojewódzki Koin:iteł 
~ Polskiej Partii Socjallstyozne..f 
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NOWY JORK (PAP) - P\rtu5111. amerykańiska 
podUeśla. te ii.a ollitaJ!llUn pos~ Rady 
Be-zipde<:"Zeń~'llW• ~docmRy &ilt polft.~ róż· Y 

_dz. 
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• en• , Sprzeczności brytyisko-amerykaftskie 

- / nice s:d·a.ń międ:zy- del~cj4 emwykati.t:\ a 

Uzupełnienie skła u Rady Państwa. Uchwalenie de kr tu o cz łcio ej .de~:.~~~~o ~:rjs.~ ,..;.. ,,, ~ 1t ·o-

zmlanie pr a rz mysłowego. Ustawa o Izbach R e i śln·czych ::i~~::J1 ~e1~~~~i~~~11„~~ 
WARSZAWA (PAP). - 41 P<>Sledzenle mysłowego referował w imieniu komisji prze- czynnych warsztatów rzemieślniczych, zatru- cje takl•, pirOIW'll.drron• na popn;edikh •~CYI 

Sejmu U!tawodawcr.ego otworzyt w dniu 21 mysłowej poseł Wojciechowski (PPS). Istot.. dniających 920 tys. pracowników. · Rady ~iec-zeńshr~ miały na celu •hanno· 
bm. --' - n11zO'W'Ml.I& wyeit~eń W. &ytanK ł .USA. wieemar&załek Barcikowski w obecności ną zmianą jest WProwa.dzenie dla rzemłeśJnt. Poseł Gajewski podkreślR, i:t działalność Rówmdd kol"eeiporuiellllt e.gell.C'ft Reutera 
człoaków n:.ądu :z: tow. premierem Cyrankie- ków obowiązku na.leżenia do cechu. rzemiosła jest doskonałym uzupełnieniem dzla ~je, t. •to.runkl mJędzy del~q lny· 
wiczem i wicepremierem ob. Korzyckim na Inne zmiany dekretu są wynikiem zutoS<>- łalnoścl przemy~łu, a wobec roi.miarów strat, tyj&kq a cme-rykań3kq w Lake Su~ aq o-
czele. wania tego -0bowiązku. poniesionych w -0kresie okupacji, tempo roz.. bee.nie naplęte. .PrzyC\ZyV\q lego jeat •pllftJCZ· 
Wicemarszałek Barcikowski komunikuje W imieniu rzemiosła polskiego 1. samoną- woju rze~osła winno prrewyfszaó tempo ność Jintereaów amerykru\llko - b1ytyj1df.lc.h ml 

nast~nie I:r.bie, :!:e w dniu 14 maja rb. wpły- du gospodarczego poseł Sadłowski wypowie- rozwoju przemysłu, Bli!klm Wschodz.Ie. Anglicy dall do uo-.imle­
n~o od Prezesa Rady Min1str6w pismo, do dział się za zatwierdzeniem delcretu, jako Poseł Chślak (SL) referował dekret o usta- n.Ja, ł.e llle chcq .u«y-gn.aw~ s koll'l'troll nad 
którego dołączono za.mknięcie rachunków zgodnego z przekonaniami rzemiosła. Delcret laniu cen na niektóre artykuły w przemyśle Palutynq, wobec czegq po s:dloorta1en1u ma.n-
pamtwowych r.a okres. od 1-ro sierp-•- 1944 d . ó kreśli _._,ł ml . 1 k te datu :riamieruijq .rochawad llWe wpływy w Pa· iwo. - z amem m wcy - prze po.,.,, e e prywatnym i spółdzie czym. De ret n uzu- lestyn.Je m po~redn.Jctwem ma.rJonetkoiwycJ1 
roku do 31 marca 194/J r. Marszałek Sejmu gospodarcze w tej dzledzinJ.e. ;iełnia dotychczasowe przepisy, normujące rzqdów a.ttab.!Jklc.h. To •tanowlsiko WJelkle} 
otrzymał. jednocześnie pismo od dyrektora Izba zatwierdziła dekret jednogłośnie, po.. już ceny artykułów produkcji przemyllłtl pafl. ~rytarJI wywołu/e w Wmiayrigtonle obCl!W)', 
Biura Kcmtroll przy Radzi.a Państwa z wnio... dobnie jak i następny dekret, zmieniający >twowego oraz opłaty za usług!. rzemiosła. ł.e Anglicy pragną wyellmJ.,ootwYl~ wpływy a· 
skiem o udzielenie rządowi przez Sejm abso- ustawę o Izbach Rzemieślniczych 1 kh związ.. Nowe przep~y dotyczą ustalania cen na pro· merylrorts.kle na BlisltJm Wschod7;/e, 
lutorlum, co do gospodarki f!nasowej za ku, referowany przez posła Czechowicza di.;kowane przez przemysł prywatny artyku- Uja'Wlniotn.a n~ ostl!ltiru!ch po1!1iedtet11.iach 
okres rn44-4!1. . (SD). Ten ostatni dekret wprowadza zmiany, {y pierwszej potrzeby i na artykuły wYtwa- R·ady Bezipteczeń&twa 1pn:ecmość ioltMmw 
Zamknięcie rachunk6w państwowych T..a zgodne z u.strojem demokracji ludowej, a rzane z surowców państWowych •dla zaopa· ml~y Włelk~ l}rytalILlii 6 Strun.ami Z'ij«lnocro· 

okres od 1. 8. 1944 r. do 31. 3. 4!5 wraz z uwa- mianowicie obniża granicę wieku wyborc6w trzenia reglamentowanego. Również i ten de- nym! jest przedIDiotem otywioillych komenta• 
ml Bi K tr li {;Zy, Od dw6<:h dnd za.gadl!ldenie to weuło na ga ur.a on o przy Radzie Państwa, do samorządu gospodarczego (prawo czynne kret -prz7iety zostat 1Pdnog1ośn!e bez dys- łamy prar;y emery«cąńskdej . .,New Yorlt Post" 

odesłane m6tało do komisji skarbowo-bud!e- i bierne) oraz kasuje pośrednie wybory do kusjl. Po dytkucji Izba zatwier- 1 ~nc.c:ma wlęk.ność <l:zi.e=l&.6'W p:rowi.!llcjónal· 
towej. Izb, wprowadzając wybory bezpośrednie.. dziła 'dekret o zmianie roz:porzą- nyd! u.jrmud~ 'Wll"Ogie sita..nowleiko wobEC Wiei„ 

W płerwnym. punkcie porządku dziennego Nowe przepisy dotyczą ponadto ochrony dzenia Prezydenta R. P. z 1928 r. ci ochronie kiej Brytanii. NNew Yo.rk Post" wręcs określa 
„uzupełnienie składu Rady Państwa" - wi- pracy uczniów. wynalazków, wzorów i znaków towarowych. politykę Devloo Jako hitle.row&Jtą, stwlerdZ-0· 
cema.r8załek Barcikowski powiadamia posłów, W imieniu klubów I'PS 1 PPR zabrał głos Referował poseł Dąbek (PPR). Zmiany doty- jąc, ł.tt w Foreign Olflce lm}'.cJęł.yła Idea Hit· 
że otrzyms1" od pnewodniczącego Rady Pań- w dyskusji poseł Gajewski stwierdzając, iż c~ wyłąc:zm.ie wysokości opłat za rejestracjf: Jera. 
stwa - Prezydenta Bolesława Bieruta pismo dekret przyn~i roZl!Zerzenle i udoskonalenie wynalazków wzorów użytkowych 1 zdobni- ..Nerw Yo:rl: Tlmes" r ~ew Yod.: Herald 

kt6 R d P .,,;tw edn ' ' Trlbuna" nl• u!krylft zatn!epok-0łmia li powo-w rym a a a,~ a wnosi j omyślną samorządu gospodarczego. Mówca przypom- czych oraz maków towarowych. cln1 ujalW\l\ilonych sprze<:'Zin.Oścl dnte:re!l6w e;nglo-
uchwałą CO następuje: Sejm Ust&wodawc.zy niał, że plan trzyletni przewiduje zwiększe- Na t.ym porządek dzienny został wrczerpa- a.meorykańui.ch. ,,New Yoirk 111mee'' aipel"aje do 
raczy uzupełnió skład Rady Paflstwa przez nie liczby uczniów rzemieślniczych z 83 do ny. Wicemarszałek Barcikowski .zapowiedział I Ma1rshal'.la i BeV'ina, a.by oeobiJśde uzqodniU 
powoła.nie do niej ob. Jżzefa Nfećko. 121 - tysięcy. Liczba warsztatów wzrośnie o 100 nast~pne posiedzenie na godz. 1!5-t\ dnia s_pome proMemy ł rua dio:pu!ci!I do pogłębde· 

I.zba wniosek ten jednomyślnie przyj~. tysięcy. W 1949 r. ~d:z:iemy mieli ok. 290 tys. dzisiejszego. nia. s.ię ro'Zlbdeimoki, 
W drugim punkcie porzą'dku dziennego 

Sejm przystąpił do pierwszego czytania rzą­
dowych projektów ustaw: 

a) o odpowiedzialności i trybie pcstępow.a­
nia w sprawach szkód w majątku wojsko­
wym, 

· b) o zmianie ustawy z dnia 10 grudniit 1920 
o budowie 1 utrzymaniu dróg publicznych 
Rzeczypospolitej Polskiej 1 

c) o uprawnienia<>h osób ,które przed dniem 
13 wrześni!l 1944 otrzymały we władanie 
grunty, wchodzące w skład nieruchomości 
ziemskich, przeznaczonych na cele reformy 
rolnej. 

PlerwfilZY z wymienionych projektów został 
odesłany do komisji wojskowej, drugi oo ko­
misji komunikacyjflej, trzeci zaś do komfaji 
rolnej. 

W trzecim punkc:le porządku odbyło !!lę 
pierwsze czytanie następujących projektów 
rządowych ustaw: 

a) o ratyfikacji_konwenc,fl kulturalnej mię­
dzy Rz~O!politą Polską a Republiki\ Wę­
~. podpisanej w Buda.peszcie dnia 31 
stymnla 1948 r., 

b) o ratyfikacji umowy o współpracy kul­
turalnej między Rzoozip-OSpolitą Polską a Ru­
muńską Republiką Ludową, podplsa.neJ w 
Wanzawie dn.ła 27 lutego 1948 r., 

c) o ra.tyfikacjl pri>fokółu, podpfsa.nego w 
Londynle dnia 1'7 lipca 194'7 r. w •prawie 
zmla.ny układu o p:itentach niemieckich, pod. 
plsuiego w Londynie dnia 2'7 lipca 1946 r. 

Wszystkie te projekty ustaw Izoo . skierO.. 
wała do komisji spraw zagranicznych. 

Dekret o częściowej zmianie prawa prze-

Protest Polskiego Związku Zachodniego 
przeciw antypolskiemu stanowisku Watykanu 

WARSZAWA PAP. - Dnia 20 bm. od.było 
się w Wall\Szawie posfed-oo,nie Prezydium Ra· 
dy Naczel!nej d plenum Zairz11dJu Glówmego 
PoJskiego Ziwią:dku Zachodniego ipod przewo· 
<lnktwem przewodniczącego .Rady !Naczelnej 
PZZ, wicemarszałka Ba.rcikowskrlego t preze· 
sa Zarządu Głównego PZZ wiceministra J. 
Dub4-e.1a, na któ.rym wstało oii:.r-eślone s.tano­
whsko Polskiego Związku ZachOOin.iego w 11pra 
wie lis.tu papież.a .Pliusa XII z mairca rb_ 

W liś91e do 'bi&upów nle.miecklch z dnia 1 
marca 1948 ir. paipiel!: Piue XII niedwumacznie 

wypowiada się po l!lilronie ni~iedk:idi dęeń 
ire'W'i:zjorn.isit~mych w g,kJsrumk.u do i[>-Olsiklich 
odzy.skanych rz:iem zachodniich, na;z;ywa je zie 
miami niemieckiego wschodu, popiera wyra­
źnie postulat irewia.j1 poliskie•j 'grani.cy zach~­
dniej, :za!Pe~rnia Nlemcóiw <> swej czynnej po· 
mocy na gruncie poli~ycmym w 1ym kierun-
ku. -

W ten sposób papie~ prz~~a się do m.a­
nych wystąpień an.glosa.sJdich iimpe.riali$tóW 
-przeciw naszej granicy zachodnie1, które epot 
kały się jlll.Ż z należytą odpa-awą ze stiro111y 

narodlu polskiego. 
Odd.z.i.elając śclśile 11pirawy -wi!ur t "kościo­

ła od &praw polityki, Pol&'k! Zwti•ązek Zad:io· 
dni, vr ~tórego 6/Ze•regach. w JWdęksiz-ośd aa.j· 
dują &ię .ka.to•licy, ~aszcza spośród \P()lskiej 
ludności irodzimej '.bi.em Odrz:yskalllyoh, wytaża 
tiark. llla jbardzie!) &tanowczy prottesit prrzecli.iw 
temu aintyipoiski-emu 11.tam-0wisku Waityaca:nn. 

Fakt iten dotknął do gg:ębi cały 11<iiród P<JI· 
s'k:I, w szqególnoś.ci szerokie n:esrz& lka.tolików 
polskich.. Obum;enie narodu pol6ldego jest 
tym większe, :te sotanO'Wis.lro paipl.~a. w ob<ro· 
nie rae"k.omo pokrzywdrronych Niemc:Óvr rał.ą-

6 ó rn i cy Zagłębia Ryb n· ckiego :~zi±:: ~~:;·;~.~~~!:.~:: 
do tow. Gomułki-Wiesława arrzm nkmleckl nn. nll!'odzle polskim. 

Do Honorow~o Przewoc:Lniozącego Premier.ze Aerdecznym, proletarJaru.fm I bofo· Polslct Zwląrzek. Zaoho<ll!tl :rdaje ll'Obii! l!lpra· z wym pozdrowieniu. Przynzekamy Wam, Tow. WE; :z tego, że polityka Watykanu nie jest !den 
~~;. W~~epremleM Premierze, że będziemy nadal wysilali aię w tyczna z religią d &tod vr sprzeamoścl ze &ta-
Wl. Gomułki • Wiesława pracy górniczej i plan wykonamy przedwcrz:e.§- rnowiskiem., jakie w 6pa-a•w'1~ nMZej granicy 

Wa.rszawa. nie. :zachodnie-] :zajmuje paitrfotycms 61połeczeń-
My, d~legacl, zeb-ronl na walnym zjeździ~ Tak Jak twardo prarufemy by odbudować 6lwo katolidie w Pol-sce. Stanowi6ko Waty· 

delegatów oddzialu CZZG w Rybniku w dniu kraj ?jczysty -;-- tak też nf.euslępliwie dążymy kanu odbiega tark.że od patI1iotycame-j postawy 
14. 5. 1948 r„ a repr~entująey 24.000 górnJków do z1ednoczenia obu pa.rtJl klasy robotnicz~j. większości ikaitoaickiego duchow1ieńs.twa pol· 
(górnlozek), pracowników przemysłu węgla· Zewnętrzny:n wyrazem tego .11!<J.Szego dążelllla skiego w o;){,Te.sle okupacji 1 dlatego ooz,elru/e­
wego okręgu rybn.J-Okiego _ życzymy Wam niech będzie kwota 400.000 zl, którą Wam, . d eh ·' ń 

1 1 
kJ „ .. 

1 1 T P · · k · n budowę my ze u OV.·ue s wo po s e przeciw'S Cl'W pomyślnoścl J dobrych wyn!tków p11acy n.a Wa· ow. rem1erze, prze aau1emy a 1 ' • 
szym cJężkim odcimku dzlaJa.nia. Gorące te wspólnego domu partyjnego. I sfę wrogJemu najfstot~ie1szym Jnter';;'om na· 
życzenda zamyloomy w naS!Z}'m dla W03, Tow. J Delegaci Zjazdu. rodu polskiego stcmow1sku Watylmnu . 

czeństwo - powiedział Ch0dża Nasre 

1 

- Co ciebie bori7 - zapytał Cho-
din. - Ale ja uratuję ciebie i musisz mi dża Nasredin. 
uwierzyć, gdyż moja sztuka potrafi - Serce -: odrowtedilała westchnie 
przezwyciężyć wszystko! n!en;. - Boli mnie serce od zmartwle-

Zamilkł oczekując odpowiedzi. ma i tęsknoty. 
Milczenie trwało zbyt długo. Czy - Jak jest przyczyna twego zmart-

7 

Giuldżan nie zrowmiala, nie zgadła? wienia? 
Ale nagle zabrzmiał jej głos: - Jestem rozłączona z tym, którego 

- Słyszę ciebie, Hussein Husslija, mę kocham. 
drzec z Bagdadu, znam ciebie I wierzę Chodża Nasredin szepnął emirowi: 
tobie, o czym mów.ię tutaj w obecności - Zachorowała, gdyż lest rozłączo-

Eunuch· ws1kazał ręką na jedwabną za- I .. Zasłona, któr.a l~kko faloW:ała, .~is~a władcy, którego nogi widzę poprzez na ze swoim władcą. 
słonę w kącie. Tam leżała Giuldżan. ni~ruchomo. G1uldzM obudz.1ła .się nie szparę w mojej zaslon;e. Twarz emira stała sl'ę radosna. Zasa-

- $pi - powiedział eunuch szep- wiedząc jeszcze, czy ":'e śnie, czy n~ Pamiętając, że wobec emira należy pał jeszcze mocniej. 
tem: jawie zabrzmiał koło mej ten drogi, bfl zachować wygląd ważny i uczony, Cho - Jestem rozłączona z moim ukocha 
Chodża NasrBdln stał jaktiy w febrze. ski gło~. . . . dża Nasredin powiedział surowo: nymf - mówiła Giuldżan. - I oto te- · 

Jego ukochana była obok. „Trzymaj -;- G1uldza~l - zawołał Chodża Nas- - Daj mi rękę, abym z koloru pazno- raz. czuję, że :nój ukochany jest obok, 
się, bądź mężnym Chodża Nasredin!" - redin. -:-- Dz1ewc~yna s~abo. krzyknęła, kc! mógł określić twoją chorobę. a nie mogę am objąć go, ani ucałować. 
mówił sobie. a Chadza Nasredin powiedział szybko: Jedwab zakołysał się I rozsunął. Cho O, kiedyż nareszcie przyjdzie dzień, 

Ale gdy tylko zbliżył się do zasłony, - Moje !mię - Hussein Hus~·lija;_Je- dża Nasrediin wziął ostrożnie ci'enką kiedy on obejmie mnie 11 zbliży do sie-
usłyszał westchnienia śpiącej Giul- stem nowy_m mędrcem, astrologiem t le rękę Giuldżan. Uczucia swoje mógł wy- biel . . . . 
dżan, ujrzał, jak lekko fal ował jedwab kar~em, kt?ry prz~rby~ z B~gd~du ~a razić tylko uściskiem. G·iuldżan słabo - Wszechmocny ~llacliul - vvykrzy· 
u jej wezgłowi a - i jak gdyby ktoś że- słuzbę emira. Rozumiesz G1ul~zan,. 1e- odpowiedz.iała mu. Odwrócił jej rękę knął Chodża Nasredm udając zdumie·· 
laznymi palcami ścisnął mu gardło, łzy stem no"'."Y'.11 ~ędrcem, ~strolog1~m i le dłonią do góry i oglądał uważnie i dłu- nie. - Co za silną namiętność obudzi­
ukazały się w jego oczach, oddech karzem 1m1ernem Husse1n HussliJa. go. 11Jak ona zes,zczuplałal" ....... myślał łeś w niej władco, przez tak krótki 
przerwał się. Odwróciwszy się do emira Chodża z bólem w sercu. Emir przechylił się czas!. .. 

- Czego zwlekasz Hussein Husslija? Nasredin dodał: przez jego ramię i zasapał nad jego u- Emir wpadł w naJw.ięlCszy zacliwyt 
- zapytał emir. · - Przelękła się czegoś usłyszawszy chem. Chodża Nasredin pokazał mu pa- Nie mógł nawet ustać spokojnie na miej 

- o, władco, słucham jej oddechu. mój głos. Zapewne ten eunuch źle ob- znokieć najmniejszego paluszka Giuf... scu, zaczął przestępywać z nogi na no-
Poprzez tę zasłonę staram si~ uchwycić chodził się z nią w nieobecności wład- dżan i z zakłopotaniem pokiwał głową. gę i głupio się uśmiechać._ 
bicie serca twojej nałożnicy. Jak się cy. Chociaż paznokieć ten niczym się nie - Giuldżanl - powiedział Cno~ża 
ona nazywa? Emir mrocznie spojrzał na eunuctla. różnił od innych pazinokci, emir jedna- Nasredin. - Uspokój się. Ten którego 

- Nazywa s1ię Giuldżan. - odpowie- Ten zatrząsł się i zgiął się aż do ziemi, kowoż dopatrzył się w nim czegoś kochasz słyszy ciebie. 
dział emir. nie odważając się powiedzieć ani sło-, szczególnego, zacisnął wargi i odpo- Za rasłoną rozfegł się dcny śm:ech. 

- Giuldżanl - 7.awołał Chodża Nas wa na swoja usprawiedllwienie. wiedział Chodży Nasredinowi wieloma oodol:>ny do szmeru wody. 
redln. - Gluldża11. tobie aroZ'I niel5ezple- czącyrn, rozumiejącym spojrzeniem. Chodża Nasredin m6wił dalel~ 



wlelklel llkcll. -

Do m10 orowa~ią an1lo-ame"'ań~'ie meto~J w lalb. n1emuetb 1 .w. -.lnik .m-· - ŁnŁ 
N• B • • Piszecie, że ukończyliście obecnie szkołfł 1epokojqcy rozwój wydarzeń w izon11 powszechną, a mając od dzieciństwa za~()o 

(Od specjalneqo 1'orespondenta "Głosu"} 
BE-1U.IN, w maju. widnieją irównież podpisy przedsitawicieli 

Wiele się w .YWOOm CIZCMJie mówiło o 11fW. ,,.polJ.tyce wielkich D", ckzlęld której Niemcy Stanów Zje<lnoczornycil i Wielk1e1 Brytarnii, 
mlaJy by~ WJn'OW<lidzone napowról na tory pokojowej współpracy .z Jin.nyml narodmml z neczywilstośoią dni.a dzll!Jejszego, to nale.ży 
lwlata. przyj.ść do bolesrnego WII!iosku, że postanow1e-

Trzy Dr d.emokrotyzacja, dem!IUa:ry:rocja J dekarle!Jzacja stcm<YW!ly bowlem główne za- n.ia w sp.rawie tirzech wi.elkich ,,D" stały się 
1ady, n.a których można byłoby budowrić przyszlość n.owych Niemiec, takich, które nie wielką likcją w Niemczech zachodnich. Ro-
1X1grażalyby jut wJęeef żadnemu z.e sw'JJch sąsiadów. Zasady te ustaloaie zoo.lały w u- ?iumie to ni'1 tyl!ko .przeciętny człowiek :z uli: 
kladzle poazdamsklm J rdawalo się początkowo, że w m•lere&ie wsu.ys<tldch czterech ~ cy, ro=ie·ją to rórwnierl: i bardziej :pos~ępowJ 
carstw okupujących Niemcy, będzie jak 11ajbardziej rychle 'wprowadzenie Jch w życJe. Amerykalllie. 

Jesa:cze w roku ubiegłym James Maitiin., 
NIMte.ty, <łyllko króliki aas 1lrwały nadz!eie zacji przemysłu niemieckiego, fo ll?IZe61taną nas sz~.f amerykańsikiego wydziału kartelizacj! w 

i złudzenia. Wprawd:z.i~ Związek Radz.ec· dziwić i inne wydarzenia. Olbrzym koncernów Be·rlirnie, wstąjpił 'le siwego stanowiska m ~ty· Ili.. ISllo3~cy twaroo in.a grum.de poip'.sanF.go nie tylko niemiec!kich, a.Je i światowych, IG- wująic siwótj :kroik niedo!Puszczaltnym wplywem 
pr7e:z siebie u!klładu pocroamskiego, przeiprn- Farben, gdzie m. in. wytwacr-z.aoo „cyklon", kapitałów amerykańskich, katpitałów mrir.opo­
we.dz.i! w sposótb be2'kompromisowy komplM- miał być zlikwi<lowany jako jedno z pierw- listycmych na ;poliity<kę Stanów Zjeoooczo• 
n-s ;rozbrojemie w swojej 61trefie, •v-µrawdzie szych i najbardziej niebez;pie=ych pmedsię- nych w Niemczech. W bej samej s;m1wie o­
drogą szeiroiko zakrojonych przem'an €JX>1E.c:z · biorstw niemieckich. Mijały jednak miesdące, głosiło proloot 43 postępowych działaczy ame· 
nycih., jaik np. refotrmy rolnej, przy'; :vn;\ s'ę minęły t'l'zy lata i oto &ie mówi się już wię- rykańs.kich "Ze manym pi5a.rzem, Ma.re von P-o· 
do li!kwidacji rozsadniików hi<ttleryzmu, wpraw- · cej o rozbiciu IG-Fa.rbe.n, a przeciwnie - ven na czele, kirytykując ostro zarządmn: e 
<Lz'ie ooemoikratyzował życie public;:.1e i 'Oz· twierdzi się wś.ród kół arneryikańsikich, że gernerała Olaya, któcr-y polecił przerwać dekar­
wi.ą"Zał istruiejące na terenie s·trefy wsch0dniej koncern ten, podzielony na dwie g>ru[py, zo- telizację niemieckich koncernów. 

wanie do wojska, chcielibyście zostać o:fic;eJ 
rem w wojsku pancernym. Ochotników do 
Wojska przyjmuje się po ukońCV"ni.u pnie.z 
nich 18 lat. Wobec tego radzimy zwrócić się 
do Komendy „Służby Polsce'', która mieści 
się w Łodzi przy ul. Curie-Skłodowskiej 28. 
Jest to w tej chwili jedyna organizacja, któ.c 
ra w znacmej mierze speł:n!. Wasze pragnie.. 
nia - otrzymacie tam zarówno wstępne wy.. 
kształcenie wojskowe ,jak i ogólne. Obozy 
junaków są ro=ieszczone w całym kraju. 
Junacy z Łodzi znajdują się w obozie pod 
Gdań·skiem i Szczecinem, gdzie .pra~ują przy 
odbudowie portów, przygotowując się jedno­
cześnie do wojskowej służby łączności, bu. 
downictwa wojskowego itp., przy czym ko­
rzystają w pełni ze wszystkich sportów i przy_ 
jemności Wybrzeża. 

Radzimy Wam jak najszybciej zasięgną6 
informacji w biurze KJmendy, 

• * • monopole - folwarki pruskich i hi~k„covrskich stan.ie odbudowany na nowo, a w !pU'zyszłości Jaki będzie dalszy ciąg tej ai!lJtypo~~ojowe.j 
maigm.c,tów, ale WJSrzystkie te daJeiko i.dąice r<" oddany z powrotem w ręce siwoich daJWtD.ycih po.lityiki w sto5umik!ll do p:rzem-yslu niem eckie-
formy nie maJrny należytego oddżw:ę:,;u po akcjonariuszy. go, trudno na razie IP'fZewidzieć. Od Reda.kej!: 
stronie zachodniej. Oczywiście, przede wszystkim będ„ wzięte Oczywiste, że 'WlS"Zystlko co się pod tym Prosimy Czytelników, którzy nadsyłają n_ Podczas gdy w sitrerie radz.ieck;e•J ws7 yst· pod uwagę intere5y akcjonariuszy zagcr-al!licz· wz.gtlędem dz.ie.je, spnzeciwia się nie tylko tre- sty lub interpelacje z prośbą 0 odpowied~ lub kle :zalcl~.dv monon.nlowe i kartele -z•Js•a/v, po nych, wśród których pi•e-rwsze miejsce zajmu- ści u:kładu tp0czda1D1Skiego, ale TJr7e<le wszys•t- pod .a .-~ · k · 1' • · !k • T d · ń 1 d f h ~·· zamieszczanie ich, <by byli łaskawi awac !eh liikwid.acji macjoillałizowane i pnzebworzo- Ją .ap1t.a ;sc.1 am.ery1 anscy; ? s~mo a &1ę kim interesom pa stw sąs a u qcyc z "iem-~e na :zakłady ;produkcji pokojowej, to w s~r.::· pow1e~1ec i o. mmych, ru~1eck1ch koncei'· oom1 i to zaa:óWlno po . stronie wschodniej., jł'k Redakcji swoje nazwisko i adres. 
f.1'=h ~irerykańskiej i brytyjsk'ej nastą•i'h ;e. na~h, Jak np. S1e~ensa, ktoTego fabryki ~ra- i zachodniej. Wśród tych os•tatnich niajwięk- Na listy, nie podpisane pełnym .!mienłem 
dyni& formalna konfiskata niekt5rytl: zakla· 1 cu1ą w dalszym c1~gu ipod nadzo:rem ~lllg1el· sze zMiepokojenle wykazuje Francja, k:ó:ra i nazwiskiem wraz z adresem nie będziemy dó·k, w rzSC'lywi<Stoścl jedndk j:uż oj n, :2 ąt- skl.Jlll, a. na cze.Je ktorego w Berlll!lI~ 611:01 daw- obserwując irozwój wy<larzeń w Bizon:i, mus~ odpowiadać. Naturalnie, każdy czyte1nik ma ku 1947 roku a:aczęto czynić po CIC.:l.1 p~zygo· ny „W1rbschaftsfuehrer - von W1trz•lelbetn.. słono tpłacić s.wyun bezipiec-zeńs:bwem rZJa jej u· prawo S0bie :1.astrzec, że podaje nazwisko tyl. ttYYVanfa do odrodzenia dawnej formy 9osoo- Jeśli s i ę więc pO!rów:na uroCIZ'fsle posiali-O- d7:iał w iirllll.ej, „filantroU?ijlll.ej" fiikcjli, ikitóirą jes1 . ś . d k ji . ni ż ·-. · · • " · · kl d __ ,., kl d któ 1 1 M hall ko do wiadomo c1 Re a c i ze e yczy -darcze/, ktora !Pozwoliłaby utrzymać o~zy zv· w1ema u a u POULA..tams ego, po rym, P oC!IJl ars a. . . . . clu zarówno wiellkie zakłady prodnkcii 'Zhl(l- obok pDdpisu przeds-tawicie•la ra<l"Zieckiego, Leopold Manch::i1t. b1e, aby nazwisko Jego było publikowane. jeniowej, ja'll i :zatrzymać na stanovas.kach 1l'h 11-1111-111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111ma:111111_111_1111-1111_,111_u11-
daiwnych dy.rektorów, I w I I D I I e 

Dziel!ln.ik berliński „Taeg:liche Ruadsch-i.u", I s p o n y o m - w s p o n a p a r ł I a ~kamje u.porczywie .fi wszinie) ną naZW!SKO I 
D1inkeJbacha, Frohwe.ma, Rollmida, ka,pttatDa 
maryna.rkl Schwoede i innych, którzy 6~oją 
dziś na nowo na kieroW1I1ic.zych 61tanowi-s!!cach 
w przemyśle zachodnich Niemiec. Wszyscy 
ollli 111osili przewaimie za czasów hitle1:0VJ1skich 
tytuły „Wi!I1\scha tsfuehm:erów", pra.cując z ca­
łą energią 1!1ad W7J!llożeniem produk.oji dla dal-

) 61lego prowadzenia „zwycięskiej woiny" p~ze­
ciwko tym samym mocarstwom, kit.óre ich dzi­
siaj wyróimiają. 

Na cze.le niemieckiego przemysłu l1ręg:o­
wego 61tariął za a.nglpsa.ską protekcją członek 
NSDAP, Heinrich Kost. Zll!any w Ni<!mczech 
ze s.wych wieloletnich praktyk na terenje 
ciężkiego prz,emysłu. Cała ta iklilka b. mc1gna­
tów finansowych, b. baronów węglowych, :u­
dzi, którzy od 1933 rnku torowali drogę Hitle­
rowi w j~o pocilodzie na podbój Emopy, z.a. 
jęła te:ra:z pr.zednie liimie n·a faoncie zacho­
dnio • niemieckiej gosipodarki, która z.amiast 
siterować do t~ wielkich „D", o których 
wyżej, zmierza pod dykitan.do amerykań<Skie ku 
wielkiemu P - wielkie.i fi~cji, w którą chce 
się „ubrać" układ poazdamsiki. 

, Ob=aal!}!Ce I nie1E0zU11D.iaiłe są falkty, k·tó­
re dz.leją się Oll!•tatnio w Niemcz.ech. Flick, je· 
den z głóWl!lych budo'WlllJiczych tDiemieckiej ma-
1chiny zbrojea:iioweij, wyszedł z sądu norym­
berskiego z wyrokiem siedmiu i pó~ lai wię­
zienia. Wyrolk ten w peWlllyoh kołach. Wa­
szyn.gto111u został ua.ina111y za 7lbyit siu.rowy i oto 
najwyiszy sąd Sta.nów Zjednoczonych ma roz­
patrzeć apelację o uwolnienie F!ioka, a to 
z tego IJ>OWOdl\l, .i;i; ten w swoim czasie wspól­
nie z obecnym delega.tem amerykańskim dla 
planu Marśhadla - Ha~.r.imanem zorganizował 
w Kolumbid ame.rykańsJde towarzystwo prze­
mysłoiwe. 

,,Krół armat", Krujpip, Wlra:z z 23-rna czoro­
wymi funkcjo111.ari11s"Zami kotDCernu IG-Fa.rben 
został U'W'O'liniony z iza,rzuitu przygotowywania 
drugiej wojtDy światowej, co 'llnalazło w o· 
czach Amerykan zupełne uznanie. 

"Jak możecie żądać od nas, ożetbyśrny kar.a· 
11 Niemców !!:a to, co, ł>ędąc na ich miejscu, 
uczyni~ibyśmy samir' - wyraził się niedaw­
no jeden :z W51PÓlipraco'W'llików amerykańskiej 
grupy gospodMC'Zej w Sojuswicze.j Radzie 
Ko nmroli. 

Jeżeli umać to ośw.iadcz.enie "Za miarodajne 
dla ik.&z1ałtowania się opinii pewnych kół ame. 
rykańsikich w 6prawie ;rozbrojenia i dekarteli-

Tow. POS. Zenon Kliszko i tow. red. Stefan 
Arski - członkowie Komitetu Budowy Cen­
tralnego Domu Zjednoczonej Partii Klasy Ro­
botni czej - poinformowali prasę o pierwszych 
wynikach zbiórki na Wspólny Dom. Do poło 
wY maja. zadeklarowano 40 milionów zł z cze­
go wpłacono 15 mil. zł, a ponadto zbiórka 
pierwszomajowa na. ten cel przyniosła ponad 
30 milionów zł. A więc zebrano już 45 mil. 
zł i 25 mil. zł wpłynie niezadługo. 

Z cyfr tych uderza nas przede wszystkim 
wynik zbiórki pierwszomajowej. Zebrano 30 
mil. zł z drobnych ofiar, wrzucanych do pu­
szek kwestarzy ulicznych. Nikt spośród ofia­
rodawców nie był wyróżniony lub honorowa­
ny. Ofiary były bezimienne. Przez otwór w 
puszce kwestarskiej przeciskały si.ę najdrob­
niejsze banknoty, częściej pojedyńcze złotów­
ki, aniżeli pięćdz.iesięcio - lub stuzłotowe 
odcinki. 

Rozmiary tej ofiarności, ujawnione w cal-

kowicie dobrowolnej daninie, pozwalają 
stwierdzić, że symbolika Wspólnego Domu 
dla przyszłej wspólnej partii robotniczej tra­
fiła do przekonania szerokim masom pracu­
jącym w Polsce. Kilka milionów ludzi, z któ 
rych ofiar urosła suma 30 milionów zł, wy­
powiedziało się w ten sposób za jednością 
ruchu rohotnkzego w Polsce, której symbolem 
ma być ten Wspólny Dom. 

Wynik pierwszomajowej zbiórki na Wspól 
ny Dom stanowi rekord dotychczas nieosią­
galny w Polsce dla tego rodzaju akcji. Swiad­
czy on nie tylko o głębokiej tęsknocie klasy 
robotniczej za jednością swego ruchu politycz 
'lego, lecz również może być uważany za mier 
nik sprawności organizacyjnej komitetów i 
kół partyjnych, które były organizatorami 
zbiórkł VI terenie. 

Wielka liczba ofiarodawców i piękny wy­
nik zbiórki pierw~omajowej stanowi zachętę 
do dalszych . wysiłków. Współbudowniczych 

Centralnego Domu Partyjnego cechowa6 ma. 
si wYtrwalość równa Ich świadomości. le ..., 
da.nie, jakie wspólnymi siłami ma.my wyko­
nać, wymaga. od nas czegoś więcej, ani!eU 
krótkiego zrywu „słomianego ognia.". 

Bo ten Wspólny Dom postawić chcemy na 
trwałych fundamentach powszechnego zrozu. 
mienia mocy, jaką daje jedność, chcemy dać 
mu wymiar, w którym nie zb;aknie miejsce. 
dla żadnej myśli i pracy, podejmowanej przez 
przodującą w narodzie klasę robotniczą. I dla 
tego tempo budowy określone będzie n:!e tyl­
ko warunkami technicznymi, lecz równie! po 
stępem cementowania jedności iaeologicznej i 
organicznej dwóch nurtów klasy robotniczej. 

Stały napływ składek, wzrastająca liczba 
współbudowniczych, a przede wszystkim ef.ą. 
głość dobrowolnie zadeklarowanych rat sta­
nowić będzie mierhik naszej wytrwałości, z 
jaką dążymy do wspólnej partii 

Przemysł bawe niany kroczy naprzód 
Przędzalnie średnioprzędne jedynym słabym punkiem 

Przemysł bawełniany osdągnął w ubiegłym ny Ziem Odzyskal!lych praouje w sposób na.-, PZPB Nr S osiągtnęły znacme przekrocze-
miesiącu bardzo dobre wyniki. Plan produkcji leżyty • i że pla•ny nie tylko wykonuje, ale nie plainu w pnzędzailllli cienkoprzędnej (114,1 
w przędzał·niach cienkoprzędnych wykonany i [przekracza. • proc.) i w tkalni (123,6 proc.). Nies<teity, nie 
został w 137,2 proc., w p;zę'!izalniach średnio- Co się tyczy poszczególnych fabryk na zie- wykonały one pianu w przędzalni średni~ 
przędinych - w 93 pro<!. a w przędzalniach miach dawnych, a w s-zczególności w okręgu przędnej (75,4 prnc .). 
odpadikowyr:h w 119,2 proc. Prndu&cja tkanin łódzkim, to naijleosze boda.j wyniki osiągnęły PZPB Nr 6 i PZPB Nr 9 rówmlet nie ~o· 
surowych przekroczyła 30 milion. rn. miesiE}'.:Z· PZPB Nr ~ (w . Pr.~ędza1lni „cienkiej" - 142,3 nały planu w przędzalni średnioprzędnej , osią· 
nie, co 5tanowi 109,4 proc. planu, a prod:ukcja proc .• „.W „<>rednieJ - 109 .proc. a w „odpad- gając nadwyżkę prnduikcyjtDą w innych od· 
tkanin wykończonych osiągr:ę!.a 103,3 P'fOC. koweJ 125,3 proc, w tkalm 102'.8 ~oc.). PZPB działach, a PZPB w Rudzie Pabiankkiej wy· 
planu. Nr 1~ (132,3 pro~.). PZPB w Pabian~cach. (P,rzę· kazały niedobóir w !Przędzalni od:padkowe1 

Okazuje się więc, że poza przędzalniami dzalma „c1e1llka - 1~? proc., „sredin1a - (93,1 proc.), WY'konując z nadwyi.ką plan w 
średnioprzędnymi, które wykazały jeszcze pe- 107,7 p.roc .. „odpadlkowa - 127,2 proc. a tka!- przędzalni średnioprzędmej (102 5 proc.) i w 
wien niewielki niedobór, przemysł bawełnia- nia -;- 116,1 iproc), PZPB w. Andrychowie (przę- tkalni (113,2 proc.). ' 
ny w zasadzie dobrze wywiązał się ze swych dzalnia - t16 proc„ tka1n1it 130,3 proc.). PZPB z r .k . ru b eł zadań. Zas1łiu.guje na podkreślenie faik.t, że przę- w Żyrardowie i PZPB w Ozorkowie. Wykona- . ana izy wym ?W J?T~cy J?'T'Zemys aw • 
dzalnie średnioprzędne na Ziemiach Odzyska- ły t11ikże plan z do ść znacZJJlą narlwyiką: PZPB . ni~n,e.go wymka mezbicie, . "Ze przemysł. ten, 
nych wykonały swój plan w 100 proc., przę- w Bełchatowie, PZPB Nr. 2, PZPB Nr 3, PZPB I dzi.ęi;:i pracy sweg? ki.e .rowinic~a l stutysięcz­
dzaloie odpadkowe w 121,8 proc., a tka•lnie - Nr 4, PZPB Nr 7, PZPB Nr 18, PZPB Nr 17, . nei kadry robotJmczeJ .na ogoł .Pn~s·tał być 
w 106 proc. Oznacza to, że przemysł baiwe~nia- I PZPB w Częstochowie J PZPB w Zelowie. ~tab~ pUJILk:tern przemysi:u W'łókienmczego, 8 

iedyme przędzaJnie średmoprzędine pozostają 

Koncern11 pęcznieią zloten1 • robot'!.,!!:11 Q#odpją ••• 

ala strajków w USA 
piętą achillesową „bawęłny", Obecnie od p tt'e• 
zwyciężenia tego „wąskiego przeik•ro j<u" zaJe­
ży, czy przemysł bawe!lniany po trafi wywi11.~ 
zać się ze 6wych przyrzec"Zeń przedmaijow-ych 
i wyiko1nać przedtermi•nowo pJal!l roczny. Wy­
maiga to zwrócenia s,z(:zególnej uwag! nd przę­
dzalnie średnioprzędne. Kraie marshallowskie zaniepokojone 

nym, gdzie strajikuje obecnie 100.000 rohomi- Rozdzial energii 
1 111n1111 111n111 1r111m1111~ 11 1 111 n 1 111 111 111 111111 1 1 11 1 1•n1n1 1111trn:tllll1lll'łl'l"'1lrl"l!!'I~ 

Wielka fa,Ja strajków ogarnia Stany Zjed· Związkami Zawodowymi. Ahy mieć „le~alny" 
noczone. Obecnie w USA s·trajkuje już ponad powód do zdmszenia w zarodku akcji strajtlrn­
pól miliona robotników w róilnych gałęziach wej zgodnie z ustawą Taft - Hartley, wielu 
przemysłu. W bieżącym miesiącu wygasają też przedsiębiorców przeprowadziło fikcyjrną ob­
umowy między pracodawcami a Zwią?Jkami niżkę cen na swe produkty, przociw5tawiając 
Zitwodowymi w większości przemysłów. Cen- tę „obniżkę" żądaniom rnbotniczym." 
tra!& związ,kowe !Powiadomiły pracodawców, Je<lina'l!:że ogłoszotDe przez oficjaJmy urząd 
że w wypadku nieuwzględnienia przy pod.pi- federalny cyfry zysków wiellk:ich koncempw 
sywaniu nowych kontraktów zwięk5zonych amerykańskich wykazują, że „obniżki" te nie 
kosztów utrzyma:nia, robotnicy tych przemy· stanowią nawet 1 procent zwiększonych zys­
słów zastrajkują. Prasa amerykańska pisze ków tych przedsiębiorstw i nie wiplynęły w 
o groźbie pierwszego w historii Stanów Zied- najmniejszym sto'P'niu na obniżkę cen deitalicz­
noczonych strajku powszechnego. W jednych nyc.h ich wyrobów. 
tyliko :zakładach samochodowych Generał-Mo- Dla przykładu warto przytoczyć zyski kon· 
tors lic"Zba robotników, mających przystąipić cernu United Steel, które wyni osły w roiku u­
do strajku, wyiruo~i 250.000. biegłym 153 mi'liony dolarów, podczas gdy ca-

Oplerając się na antyrobotniczej ustawie la suma rozreklamowanej „ohni:lJki" cen na 
Taft - Hartley, wielkie konceriny amerykań- wyroby tego przedsiębiorstwa nie przekroczy­
Gi• pnygotowuj\ ai• do walnej r~rawx sę · ł~ kilku milionów clola~w, Yi, p_~ślłt PMDł'I 

ków, zyski wyniosł1 w 1947 roku 144 miliony • 
dolarów. podczas gdy dochód przediwojenny elektryczn I 
tego przemysłu nigdy nie przekraczał 36 milio-
nów dolarów. w ciągu trzech iat od zakończe- w rękach Zarządu Miejskiego 
nia wojny przemysł tekstylny osiąginąl zyski W dniu wczorajszym na posiede:eniu Miej-
równe cał'kowitej war~ości "Zairnwe5towanego sklej Rady Narodowej j(omisJa dla Sl>Taw 
kapitału, płace zaś robotników pozostały pra- Przedsiębiorstw powzięła uchwałę przekazania wie niezmienione. 

miastu rozdz i ału energii elektrycznej. Zao5trzająca się syt'l.Iacja stra jlkowa w Sta- . 
nach Zjednoczonych jest powodem powaiinego Zgodnie z usJawą uchwała powy:7.sza, 'P" M• 
zaniepokojenia kół rządzący.eh w krajach mar- twierdzeniu jej przez Kolegium Z11rządu Mie.i­
sha!Iowskich. Wyra"Zem tego zanieip1Ykojenia skiego 1 Miejską Radę Narodową, pr-zęd..~a­
jest głos chiennika londyńskieg<> „Financial .wiona zostanie do ostate-:znego załatwienia 
Times", który pisze: „Niepokoje społeczne w Ministrowi Przemysłu i Handlu. 
Stanach Zjednoczonych wywołują obawę, że Po jej e:atwierdzenlu miasto uzyska wpływ 
w krytycznym czasie dla krajów objętych pla- na r~budowę sieci rozdzielczej, co zadecyduje 
nem Marshalla, pomoc amernra~a zawde- w aposób zasadni<:zy Q dalsze,t rozł)uc19~ 
d;i~'! ' - ... } _ D~ oiłiriettai&, _,,.,. -



Itr.~ 

Dr. IN arian Gol las 
Adiunkt Uniwersytetu. Łódzkiego 

Nasz dzi~ 
naukowy 

Około poqO!WY maja pnył>ył do Aten Anti· l N 
site<nes iz E'lidy (lm'.ai111a w połrudn:o wej 
Grecji, gdzie leży Olimpia) i o-z.najmił 

władrom ateńs.kim. że !kapłani Zeusa 'Zapra­
..7aj1l obywateli ateńskich na śiwiębo ogómc­
greckie, krtó.re zaczyina się 1 lńpca: „Niech 
przyjdą młodzi i :JtarsJ, aby pokazać swq zręcz­
ność 1 siłę w biegu, skoku, rzucie dyskiem 

a 
• • ~ tł'IN1j Alt.eńcr.ycy ~ Spadi'lllłL Ne -.y 

I erz Ys ka d O O I ·im p 11 ~~i~~:łb~~. ~~~~y~1: mety. f>Jerwszy zwycięrea oJ;iIIllp'l~ki tego• 
rocznych igrzysik wywołał bunę okrzyków ni... 

~~~ ej~~~:rys:a~łti~y ;.~~ =~ Jak to było w starożytnej Grecji ;~i~~ł ~!\G~:~r~~at~~ ~~~ i oszczepem oraz w ro•pasachl Kto ma rącze 
konie, nieoh stanie do wyścigu, a sława zwy­
cięstwa każdemu dzielnemu otwarta uwieńczy 
Imię jego .na zawsze/ Sławnym też będtie 
gród, który się poszczyci olimpionikie:n (zwy­
cięzcą na i.g.nz:yskaoh olimpijskich)". 

A1e nie tirzeba było słów z.achęty. Do Olim­
pii pod!li:ą tySliące Greków ~ n:J. ' odleg-
1ejszych zakątlt_ów HeHady, jedni p!e-srzo, 

iru:ti nu .woza.eh, a 1Dawet oz zamorskich stron 
pJ:i:łyną okręty i przywfozą zawodniików i żąd­
nych widoku wa1ki b&krwawej a chlubnej. 
NaNiierw pośpieszą tam zawod1I1icy, którzy ~uż 
przez 10 miesięcy przygotowywali .się w oj­
czy.;tym mieŚ<lie do popis.ów, a jeszcze 30~to 
drniowe ćwic'lenia czekają ich w Ol' m;i •i , t-o 
n'e ma słaiwy be<'L trudu. 

W domu Teodora A~eńczY'ka, który znany 
był jako dosko!Dały garncarz, dz.Li cała 
rodzina po wieczerzy skupiła sią kołJ 

oica. Teodor, sam niegdyś zwycięzca w 0!;m­
pijskim biegu, musiał znowu opowiada ć: chwi­
le s;wego 1riumfu, kiedy jako 20-letm.i 'młodzie­
n~ec otrri:ymał wieniec olimpi}ski. W9atrzony 
w ojca syn jego Kleon., chłopak 16.Jetni, pyta 
o s.z,czegóły ·drogi, bo i on zachęcony przez oj­
ca i nauczycie.la gillllilastyki pi11Jtie i z zapa­
łem ćwicr.yl w szkole wychowania ftzvcznego 
w tzw. gimina'lljotnie. przyg01tiowrując s'ię do wy­
stępu n.a igrzyskach. Matlka, !!la któr~j kola­
n.ach sied'li najmłodsz.y syn, nie bierze udzi<i­
ru w rozmowie, pogll'ążona w myślach ma17Y 
o wielk.im szczęściu, by być nie tylko żo.ną, 
ale i matlką olimpiotni:ka? „Niech id'lie Kleon 
z ojcem! Może zwycięży". 

łl drodze do Olimpii 
Za k!Jlk.a dni wyruszyła z miasta g:romadka 

Aoteńozyków sta<r&Zych ii mrodszych, któr'ly ró­
wnież pragnęli wz.iąć czyI1'11y udział w ig1rzys­
kach, a wśród nich Teodor z syn.em. Pięć dni 
tl"Wała podróż. piesza prrzez gościńce, p.rze'l 
ścież.ki górskie lub dróżki leśne. Minęli Ko· 
rynt i i.lll1IH! miasta, długo is'lili WrLdłuż Zatoki 
Korynckiej, szlailtiem górskiej drogi. 

J e-drnego pora!ll.k:a ujrzeli wędrowcy na~wy­
soki wzgóreik, ocieniony gajem oliwnym 
d pióropu6'lem dymu pollad cyprysami i 

Pierwszy dziień 1p<r1Zem6cr.ony byq n.a nro 
czystości religiijine. Tego dnia składalllO 
ofiary i od'bywał &!ę wielki ;pochód, któ-

rego czoło otwierało 12 trębaczy. Za nimi kiro­
czyli w purpu.rowych płas'lozach Hel[anodiiko­
Wiie a dalej zawodnicy, tlwo·rz.ąc trzy od<Wi.aly 
według wieiku- Na przed'lie' posuwała się kro­
k iem powoLnym grupka chłopcqw od 12 do 16 
la.t. Za nimi kroczyli młodzieńcy od 17 do 20 
lat, a trzecią grupę stanoWiili doll'Ośli. Proce­
sy jny pochód kończył się przy budyniku, 
gdzie przez czas igr7ysk mies'likali sędziowie. 
Tu odbywało się zapPZys·ięże<IJ<ie zawodników. 
NajstarStZy sędzia odczytał wwwan.ie do przy· 
sięgi: „Przysiążcie, wy, któ.nzy ubiegacie się o 
sławny wienie{; oliwny, że u.stawom praojców 
posłuszni stajecie d-0 walki 11<a aze.ść Zruoo 
olimpijskiego i .Im właM!R:} chwale uarci'Wejl 
Pl'Zysiqżcie, że między wa.mi żadne/ n.ie ma 
zmowy, że walka wasza będzie rzetelna 1 ~ra­
wiedliwa, że gardzicie chytrośaią J podatępem! 
Przys.iqżde, iż rozkazom sędziów poslwmn.J Jch 
wyrokom bez S'Zemrania sdę poddocief" „Przy· 
sięgamy/" - zawołali wszyscy, wyciągając 
prawicę w kieru!ll.k:u posągu Zewsa. 

N
~ tym ukończyła &ię uroczysito.ść dnia 
piel'WSIZego. Na Kleonlie pnysiwa ta uo· 
biła wielkie WTażein~. 

Za.świtał drugi dz.leń uroczysto!cl oltmp.lj&Jdch 
a pierwszy dzień igir.rysik. Zmoiwu odelriwały się 
trąby, budząc hasłem wojelll>1lym zapaśrników 
tego dnia, to jest paclloJęta do lart 16, a wśTód 
nich naszego Kleo:na. ktÓ>l'y spał tej nocy n.ie­
s'Pokojnie. Wraz z ojcem poStZed'ł do sta.dfomi,, 
gdzie j1Uż tysiące wid:zów z.ajanow<1ro mie);ca. 

1 Stadion była to przestrzeń pros•tokątnQ!, około 
200 m dluga, na je<lm.ym końcu ziaolkrągiloqi 
i tam były S'iedzelllia kamienne. W'lldru:i: dru­
gich boków s>ta.ddonu w-znosiły się &toik:.t pa· 
górków, na których rozsded.11 się widzo'W'ie na 
bu i•nej tra;w'ie. 

J iż zajęli miejeca honoro'W'e sędallo'WM., ka­
płani i UJJ:zęd!ll.icy pań5two'W'i., a obok ma· 
komici goście, wys4ańcy pafls.tw greckich. 

Tu siedziała j<edyna kobieta, d01J'll5zaona do 
uroczystości jako wti.dz. ka~ainka bogi111i De­
meter. 

Igrzyska rozpocz,te 

TeodO«' z. synem .tall tut pl"ZY' stadionie. Na 
dany pr.zea: najgitairsa:ego sędziego m.ak 
od.ea:rwały &ię powtórnie tego d111ia brą'by, 

wystąpił na istadion herold. sroga ka~ański ca., ściSJkając 6erdecz.ruie. Na ·ten w1do~ okn.y· 
i donośm.ie zawołał: ,,Igrzyska ku C0CJ wle_l" ki wzmogły się. A gdy grupa At~nczyków 
kiego Zeusa ro2lpocrzynajq się/" Udszl'.10 ~1~ chwyciła na ramiona mlode90 . zwyc1~cę wo· 
nagle wfilód tysiąca zebrnnych, tak. · ze JUZ I łając: „Cześć Kleonow.i, synowi 7JWYC!lę'ZCY. ~ całkiem wyraź.nie słychać było, }aik d11ug1 He· 1 li~ij&ldego, cześć Kileol!lo'Wi i TeodoiroWlll • 
rold uipopwiedzial bieg chłopców i wywołał I nowa burZ>!I otkJl&sików mbnmiała. a o~ 
pierwszego zawodlllika: „Iffilcrates, syn Pold~- wyrw<l!ly z p.i.ersi 1iŁumów leci~ ~d gaj 
senosa z Bllidy". Byił to syn jednego z wyb1t- i od'b~·jal się ecihem od mrurów śwnątym.i. 
nych Elejcxyków. Odezwały się oklaslki i o- Gdy wybuchy ra<lości ustały, najsta:ruy sę­
krzyki życzliwości jaiko hołdu ojcu a zachęta ,dzia zawołał: HZwyaięzcq jest Kll?Oll, syn Te­
dla syna-a;awod<nika., Wfody moma było wy- odwa, Ateńczyk" i podał f11.łopcu paJ.mę 7JWT· 
sląipić z protes'1:em, jeśJ.i ozawodinilk nie był woI- cięstwa, jallc.o zadaitek ol!i'W1!1.~ wieńca. 'kltó­
nym Grekiem lU!b splamił się jakimś czynem ry miał mn wręoz.yć ;po s.kończe:ni111 igrzysk. 
niemoraLnym. Z kolei wy;roływał herold in· Tego dJn,ia odbył !Slię bi~ podwójny: 'l.fl· 
nych, a wśró<l nich i Kleona. Niikt nie prote-- wodnicy musielii przebiec toir. Od S'ZJ"a!lldców do 
stow.ał. Następcnie prz.yniesi~o srebrną warzę. mety i z powrotem. Tym razem rwyci~ 
gdzie majdowały się losy. Chłopców było Sipar•tia.ta. Potem na5'til!>iiły z.awody · dlłopclrw 
dwudziestu„ los więic wy7J1J<aCllal im miiej5ce w mocowa.nin 6ię i w w.alce ne. pieści. '"I tne-­
porządJ1cowe w biegu. Kleon miał biec w trze- cim dniu waJczy.H. mężcz;yźm '~ pięcioboju: 
ciej czwórce. Bieg był prosty, a wyno&ił 192 skoku, biegu.. l!'Zucie dyskiem, 1r:ruoie o611X:?.e­
metry. C:ziwórka chłopców, wśiród nach syn pem i w :i:.aipasach. Prócz tego ro:t.gT}"Mlła l!lię 
Elejczyka, poszJ~ spokojnie z gimmazjarehem wa'llta na pięści z mO<.'Qwaniem slię tzw. pa.n­
na przeciwlegfty koniec stadionu, skfld zaczy- kratiOill. W os1t<1Jtnim dniu igrzysk o&ywałr 
nał s.ię wyścig. Pierws'ly prz;ybył Elijic;zyk. s.ię wyścigi kom. Walkę zapaśników u'J"OIZ'Illai· 
W drugiej c:mvótrce zwyciężył Spartiata. lł ca-ly występy poetów, ktÓ!rZ'y przed :ąoma· 
zwycięs!lwo to w ~<l:biiegu sprawiło wfe!lką dwn}"m.i wygławaili Mroje uit?wu;ry. 
radość grupie j~ rodaków, pewnych sieb!e. Kleono.wi mlijaly te dni mył>ko, wtdz.ld 
jak zalWS'Le,, i hałaśliiwych. Przecie-Z n nidl z-wydęu:ów podlodz'ącydl z ro:zimśtych 
wychowanie fizyczne staro najwyżej, a ltniec· stroai Greqti, podz.iW'iał ich walkę. sicze. 
ko spartańskie już od 7-go roku życia wycllo• gólm.ie dieszył się ZJWYcięs.tJwem swoich rodar 
dziło spod opieki matlti, by odtąd wychowy- ków. Tego roku W11"ari: z n.im trrzech Ateńc:zy• 
wać się po_d na<lzorem państwa. ków otrzymało pallmę ri:wycięsihrL 

W łlrrlediej cz;w6irce bieył Kl!eoo. z:grabo:y • • • 
ch1opczyn4 o jam.ych wfusach, mebie5· l1eficzen1e z11yc,ęzc6w 

. ikd~ oca:ac'h, tiroc~ę .za smukły'. a obo'lc Dz1eń pl~ zamykał świę!Q o!tlmpf~. a m~o az trzech spartan.sk1ch cWopcow, opa· był pośrw'ięcony W'ieńcr.endu zwydęzcÓ'\lr. Po 
looyoh., moC111ych., kręipyah. Gdy odezwały się dz.iękczyirunydl o!!iecach msied.li sęch:iowi• 
w ślad .'Lil ni~i ciche pogwarki 7.911'Umadz~- przed &wdątynią Z!!'U&a., za. W6pllllllałym. ~ołea. 
nych,. ze dtz1ś At~~:iry b~ą musiaily ~i.ć z.e Uiota i kości sro1Diowej. na. kiliórym leżałf 
Siprurcie, usłyszał Je ~deszany w .trum.1.e oJ- WU.eńce uwd1e z ga~ąizek clnewa. oHwnego. 
ci~ KJ~ona, -,reodor, 1 socc~ nrn Slę śc1~nęło Pned nimi stanę11i w 57Jeregu :rswycię-Lcy. Je· 
z za.Ju, ze m~ne prz.edw?eśmJ:ie wprowad!ził sy- den z HeJJanoóików 'lry'W'Oływal ich po kolei, 
na do Ol~IIJP11. Nawe.t m~ miał jut od!w~~ p~- wymi&Lia-j-lC imię wu:z z im~enfom ojca. 1 n~· 
~ć. jak odbywa 1S1ę blieg.Wtem podm.i.Ó&ł się zwę rod'linn~o miasta.. Zwyctęz:ca oJimipijQ! 
krrzy'~ ?<l „sitrony grup_v: Ateń:czyków: ..Nasz bywał uwlieńczorny nie tY'le s.kromnym wi.im­
z.wyc1ę:zył i rzecz;ywnsole pierwszy przybył kiem liści %.iełonvch. co blaskiem sławy i „ Kleon. Teod~n podbiegł ku niemu, uścisnął go mania. -
sell'decznie.. Hono~ Aten uir~towany, gdyż choć J'!SZC'le więcej llDCIZ~ { re.dn.§d pnety-
jeden Atenczy'k Je6t rwyc1ę-zx:ą w tym prz~d- wał olimpionilk w rod:rJirmym mieście. 
biegu. Ale l w ostatniej C7JWÓn::e zwyC!iężył Sp.ievzyi się więc bairdrz<> K:Ieo111 do Aitein. bo 
chłop~ a teńsdd~ pr7yjacieJ Klleona. Do ro~- tam cr.ekała go malflka.. kTeiwn!, prz.yjaciele 
strz~aiącego biegu stanęło cZ'teTech: EleJ- i urznanie rodaków. Kiedy piąte.go drni.a po u-

dębami. Teodor po:z.nał z d.aleik.a zna:ny mu 
święty gaj Zeusa i sła'W!llą Olian,pię. Pnycis­
kając syna sizepnąl mu: „0/Jmpia". Kleon 
drgnął, a myśl jak strzała p.rzeJeciała prze'l 
główkę cWopaka: „Zwycięstwo czy„.?" ----------------------------------- końC"Leniu igrzysk stauę!a. o św.icie przed bra-­

P, przybyciu do OJ:impil należało &lę z9'o­
&ić u He.I1anodik6'W, to jest sęd'liów, któ­
rych grorio stanowtło dziiewięciu obywa-

teli Blidy. Tu miel~ poświadczyć 7lilajomi Ateń· 
czycy, że Kleon jest wolnym i synem wolne­
go obywatela greckiego. Przez cały miesiąc 
musiał Kl!eo111. co dnia hrać udział wraz z mny­
mi zapaśnikami w ćwiczeniach pod okiem wy· 
trawnego gimnazjarch)" (nauczyciela ćwiczeń 
fizy=ych), gdyż tylko mecr.ywiście najlepsi 
i najlepiej przygotowani stal!ląć mogli do wal­
ki w obliczu przedstawicieli całej Grecji. Dni 
płynęły szybko. Nad rzeczką Alfejosem i na­
około wzgórza wyras.tały w lliiędtzyczasie ty­
siące namio.tów, w !któcrych zamieszlk:ali napły­
wający Grecy. Ollillljpia bowiem miasfom nie 
była i domów nie miała. p.róc'l killlw ł>u.d:y[l­
ków dla s.tale tam przebywający.eh kapłanów 
świątyni i prócz Wlie1kiego hotelu, prze'z111acw­
nego d\a najprzedniejsq;ych gości. Ostatniego 
c'l!e~a mies:zlkałio w namiotach około 40.000 
Greków. 

w 
Hejnał daje znak 

prz.eddzńeń święta olimpijskiego ćwiczeń 
już nie było. Nazajutrz dniało, kiedy 
nad a..ecziką AJfe.josem sitanęli trębacze 

i :zagrali b.ej111ał na =aik. że zaczyna się urn­
c.zysiość lru czci Zeus>a, króla bogów i ludzi. 

lnterpelacle nasz1.1ch Cz1.1telnl•óU1 mami A.tern gromada wędirowców wraca,j~ 

ięcej drzew • 
I zieleni na Widzewie 

z Olima>Ji, ll!ie:pimejlnr..ane tłumy . 'Z dO!Stojmkaml 
grodu zebrały się, oczekując trzech zwycięz­
ców. Stała też i ma.tle.a Kleona • szczęśliwa.. .że 
syn odnió&ł 7JWycięstwo, diumna, te wsltuy­
wać na nill będą jako na :Donę 1 ma4!kę 'ZIW'Y'" Szanowny TowanyKU Redak,ton:el 

W im~eniu grupy robotnik.ów oddziału che­
micznego PZPB Nr 5 (d. "Widzewska Manu­
faktura") proszę uprz:ejmię o poruszenie na 
łamach „Głosu Robotnici'ego następującej 
sprawy. 

Oddział chemiczny nascy':h Zakładów staje 
się cocraz ważniejszą częścią sikladową fabry­
ki. ów "Zellgarn", zdewilstowany przez Niem­
ców przed opuszczeniem pre:ez nich fabryki, 
został rękami robotników odbudowany, pracuje 
teraz normalnie, wykonuje swój plan produk­
cyjny w 120 procentach, dajir:: potrzebną i 
ważną dla naszej gospodarki produkcję. 

Ze wzgJędów z.rozumiałych powietrze w od­
wale chemicznym i na przyległych obszarach 
jest niezdrowe. ~zecz ja5na, że dyrekcja fa.­
bryki walczy z tym przez udoskonalenie wen­
tyla-::ji, która dotychczas nie jest Jeszcze do­
stateczna. Wiemy jednak, że kierownictwo u.­
kładów interesuje się f.ą sprawą i wentylacja 
z czasem będzie kompletna. 

W związku z tym nasuwa się jednak 1nna 
sprawa. Z elementarnej nauki przyrody wie-

my, że na11epszy. filtr,. oczyszce:aj~cy powie- cięzcóiw olimpijskkh. Uikiskom J lrrom rado4 
ti:ze, stanowi r~ślinnośc„ A tej r~lmnośct za- , ści nie było końca. Kaidy chciał s:ię zbliży/! 
ro"'.no n.a teren'.e nasze] .fabry~1, Jak i na te- do trzech z.wyaięzców, majomi by ich uści&­renie Widzewa 1est w ogol~ niestety, za mało. nąć, oibcy by 5<p0jir:zeć na n.ich z--d!umą. że m<>­
Teren nas.zej . fabryki . zawiera spor~ wo~e~ wu tnech rodaków zys.kalo slawę olimp!oni· 
przestree~1 1 o.dpow1edn!e zadrzeWlen'ie J~j ków. Wedfo uchwały ojców mia!l•ta należy tm 
przY:czyrnlx:>by się do zna~Zlllego oczy.sz_czelllla się miejsce przy stole n.a ratUis'llU a podCU!s 
powietrza, -::o. byłoby wazn~ czyn111~1em w przedstawie.nia - w piel"W5Zych rzędach tea­
walce .o zdrowie całego. robotmce:eg? Widzewa. tru. Teodora ziwoln.iorno w uiznatndlll. dla n.f~o W Z'Wlą'lku z tym rpros1my Dyrekcję PZPB rur. i syna od wszelkich dan'iin.. 
5, Dyrekcję Włókien Sztucznych przy CZPWł„ I s· . I h • kl a w szczególności Wydzłał Plantacji Zarządu Wlętt SZ ac łlA8J Wił 
Mi~jskiego o 1rninteresow~ni~ się tą sprawą 11 I tał. ~ cztery iait.a w dfl'!J'll z qfull dwu· 
o Ja.k. na1szybsze zadrzewieme ~olnych prz~-1 !!\as tu wieków Grncy, 7lWyk.le roooairci. na mno­strzeru na tereme PZPB Nr 5 1 całego Wi- gie pańs.~a i pań6ttewDca. w tych dniiadi· ajed-
dzewa. 111oczeni l pogodrzen.i, grom>adzńli. gl~ w Olim-

Pam'ld 1 pii na święto suachetn.e.j -.llld ! wspólnej ira~ Korespondent „Głosu Robotnkzego" d~ści: K.iedy w rotk:U 3~4 ~ Chrr. zinieśti Rey· 
przy PZPB Nr 5 m1arue agrzysdca ohmpi•JSk~e. nie ll'Ozum~ejirc OD REDAKCJI: • . ich ducha, cr.aipoonnienie i czas pnysypały ,., 

Sprawę poruszoną przeq; tow. Pansk1ego · m~ejsc.e pyłem w:ieików. Wzbierające rok .racz· 
uważamy za bardzo ważną. Prosimy wspomn'ia .nie potoki pl"'Ly1kryły stadion namułem f żwj. 
ne w ~oresl?ondencj~ _instytucje. o. wyjaśn~enle, rem, tak że z.a naszych crzasów itrudmo go by· co zam1erzaią uczyn1c w celu iei załatwienia. ło o<lszuikać ( na cmerutarzys'lw ru:iin. 

Na W r. 1896 .r:z.ucił uczęś1il\'fll m~ •w1shH· 

n O •• , q .„. e t .... p .„ e ~e~~~:~1;:!y~~~~~~= l&'W • , „ · i upraw:iał ćwiczenia fi:rycme. Pie<rWS'Ze, 
wznowione igr1.yska olimprijs<ie odbyły się nie 

R - • h 61 d • I w Olil!IlJlii :r.e 'W!Lgiłędu 11a trudności dostęipu. OZWOJ ruc u wsp zawo nic wa . lecz 'W Atoo~h. a odt<\d wzorem Greirow od~ . . . . . . . bywają sJę co cztery łata w jednej n sitoMc W6!PÓhaW~dnictwo w pr:zi;myśle w&ó.kien· 1 me powiedzieć rnai-:Jepszych. ~ Komi.tet p:rri:y nlac~ obrącrzkowy~h'. %espoły zmian.,)~ve ro· wielkie:. h pań.&bw. Wśir. ód 21WYcię7.1Ców ne. no· niczym w ogole, a w przemys1e bawełnianym PZPB Nr 8. botnrków trzepa/ro 1 Inne zawody, klore do-ł woży1lnycll igra;yska.ch olim,pdjstkich apd ła w szczegómości ma już sm:iją historię. I 'v~ pie-rws~ym,_ kwietniowym etap!e we tychczas .we wsp~Jzawodn'.ctwie . nie bvły. historia ł.a'kże na'Zwiska polskich ~din.i::w. Już w rroikru 1945 zapoczątikowano tę akcję ws~ołzawodmctw1e ~ewnętrzlDYn;1 W'Zl~o ta~ Mo:n,a śm1ało pow1~dzieć, ze ak<:J'7 ta wprlJ: • ••••• •D•••••••••••-••••m-w formie współzawodnictwa międzyzakłado- udział około 200 06ob. W tym mdyw1dualn!e waaz. wspólzawodmctwo na własciwe t :i·v 1 Odb d f • wego, w ktOO'ym załoga PZPB Nr 4 odniosła około. 20~ pall' tikacz~, reszta. ri:aś to zespoły. za~ewni '.emu ruchowi wspaniały t?ZW-Ój, •• u U owa centra te! efomcznych trzykiro1lnie z.wycięstm:i i rzdobyła na własność Wc1ągn~ęto bodaj ze po raz pierwszy do pozytkow1 całego przemysłu bawełmdnego. p I s.ztandllll', uf'llru:lowany pr:z.ez CZPWł. Obok te- tej akcji brygady obciqgoczek na przędzal-1 nm·nm, W 0 $C8 go W5półzawoooictwa międzyfabrycznego za: W okresie od 1 stycznia i948 r. do końca 
~~~~e~ię :rozwijać współzawodnlc:two mdywl- Program wspo' In ego szkol.en·1a PPR ,. PPS ~~~a c~;~ta~~f~~io;;;~e;t~~c~aj1~~hJ1~ Obecnie ruch WS1Póhawoooictwa wch:idzi nych o łąoznej pojemności 2815 numerów, 13 w nową fazę swego rozwoju. Zaipocz.ąlkowana central automaJtycznych o łącznej pojemnoś".i w niektórych !Zakładach akcja, nadaje współ- 2780 numerów oraz 138 central telefonicrmy<:h zawodnictwu nowe, dosikona.Lsze formy i wpro- Wydziały szkoleniowe CKW PPS I KC PPR I ne 2. Dwa nurty w m:~d~ynar:idowym ru- abonentowych o łącznej pojemności 2n9 nu-merów. wadza je na właściwe tory. opracowały wspólny program dla masowego ohu robotni~m. 3. Rozbicie w polskim 

W tym okresie przyłączono do de':!. m'leJ-Powołano do życia Zailtładowe Komite,ty szkolenia członków obu partii robotniczych. ruchu robotniczym i drogi jego przezwycięże- slcich central telefonicznych 4325 nowych abo-Współzawo<linictwa, ~tórych ozadaJ!Jiem l:Jęd7ie Opracowanych zostało 11 tematów _ wykła- nia. 4. Żródła demokracji ludowej w Polsce. nentów. opieka nad tym l!'Uchem i nada.wanie mu od- dów które wygłoszone będlł we wszystkich 5. Partia - czołowy oddział klasy robotni- Zainstalowano 35 aparatów tellegraftcmych, pcwieooiego ikienliIJiku. 
1 

'1a h rt . h 
1 

t la czej i ną.rodu p9lskiego. 6. Sojusz robotniczo- w tym 34 dalekopisy. Dziś jlUŻ nie · tyilto o Uość walczymy, Dziś ~z U> c pa. YJnyc -go 5 opn na terenie cbłopski w Polsce Ludowej. '1. Klasowa. Do większych central uruchomion:y.2 „ tym siprawą zasadniczą i najważniejs:zą jest spra- raju, treść państwa demokracji ludowej. 8, Wol- oikres!e· należy ceill!traJa a~ma w prze wa jakości ii dlatego powstałe Komitety Zgodnie z tym planem wspólne masowe ność człowieka pracy w demokracji ludowej myślu na 400 numerów. Wsipółzawod!llicuwa nie bagarteli2lują wcale szkolenie członków PPR i PPS obejmie nastę- i przy socjalizmie. 9. Gospodarka Polski Lu- Uruchomiono nowych 12 połąa:eń dalekopi-s,pra.wy pmekroczenia norm produkcyj:i.ych, puJ"ące zagadnienia: sowych oraz telegrafię nośną w :relacjach War · ,_ · k j k ś · t · dowej i drogi jej rozwoju. 10. Polska Ludo-kładą szczego.uuy nac1s na a o c ei pro· szawa. - Kraków, Warszawa - Sz-.:zecin. w dukcji i dyscyplinę pracy. 1. Klasa robotnicza Polski 'lwaniardą w wa w obronie pokoju i niepodległości. 11. Wal relacji Kraków _ Zakopane uruchomiono tele-Jednym z '7aj[epiej fu.Thkcjonującycli, ieb~ walce O niepodle1lośó i W)'.ZWOlenle społt.cz· ka klasowa i jej formy w Pol~ce Ludowej. lonie nośn> 



Groźny p żar na I. Ta gowei 
Fabryka urzq~zeń Termolechnicznych tanęła w ogniu 
Splonę8o 4•te piętro - 3•cie „1eqlo poważ111g,.. usz"odzenion1 

Wb:oraj w godzin~<:h rannych. w m1eśc1e Po zaalannowaniu Fabryki Urzą<lzeń Termo-, . , 
naszym ~buchł grozny pożar o mania.rach o:l. te<:hnicznych pr~ownicy jej przys1ąpili aatych 
dJwna nie notowanych. mia!t do akcji ratowniczej, starając się prze- , 

de wwystkim zlokalizować pożar na 4-tym pię of.. · 
trze, gdzie mieszczące się magazyny fabryki t 
aparatów elekl:rycznych załadowane były łat- ' 
wo-zapalnym surowcem bakie1itowym. 

Zaalarmowana jednocześnie Straż Ogniowa 
przybyła w sile 14 odckiałów, zajmując całą 
pnestrze6 ulicy Targowej między Stalina, 

„. [, 
Zebranie aktywisłłw 

$rod. kad. Ko•. 
Jed119ścl Demokratyczme~ 

Zarząd Srodowiskoweg~ Akademickiego 
Komitetu Jedności Deimokratyczne.f zawiada­
mia.. łe dma 23 bm. o ·godz. 11,00 w lokalu 
AZWM „Życie", Piotrkowska 4.8 odbędzie ~!ę 
zebra.nie aktywistów czterech organizacji ide­
owo-wychowawczych (Za.rządy Terenowe, Za.­
n;ądy Uczelniane, Kół Wydziałowych, przed­
sta.wfdele organizacji w Bratnich Pomoeach, 
Komitety Jedności Uczelniane 1 Wydziałowe). 

Na porządku dziennym dyskusja nad te-
7,aml organizacyjno-statutowymi. 

KURSY DOKSZTAŁCAJĄCE 

W sali świetlicowej Koła Dyrekcyjnego 
Związku Zawodowego Pracowników Kolejo­
wych RP nastąpiło w tych dniach otwarcie kur 

a Fabryczną. Zywtol ognia dos'Zcz~ stn1:w!ł !'U administracyjnego dla prłoowników refe­
czwarte piętro budynku wraz z dachem. Tn:e- rendarskich Centrali Dyrekcyjnej i jednostek 
d e piętro uległo poważnemu nszkod:zeni1l, jed- węzła łódzkiego. , 
nak energiczna akcja straży pożarnej zdołała Zorganizowany kurs obejmować będz.!e 97 
ocalić pozM:ałą część budynku i zlokalizować I pracowników lllłużby biurowej, którzy w c.ią­
ogień. 

Mimo powainych. ror:miar6w pobrtl of!&T .., gu 48 godzin wykładowych będą mieli moż-
ludziach nie było. Na uznanie żasługuje bar- ność uzupelnlenia 1 ugruntowania swych wia­
dzo sprężyście i ofiarnie prowad:zona a.keja domości ze w~stklch istotnych dziedzin ad-
di.ielnej naszej Straży Ogniowej. min.!stracjl kolejowej. 

Db jmy o p'"'ękno aszego miasta 

Około a rano na dar.Jiu fabryki UJ%1ldze-ć. eh • . I . zie en1 Termotechnicznych, mies.:czącej sill wras z 
Gimnazjum Przemysłowym przy 11.licr Targo­
we>j nr 57, zaczęły ukazywać się kłębi[ dymu, 
który przypadkowo zauważyli pra<.'01m.lq ._., 
siadujących :!nstytu<:ji. 

obienia balkonów i okien 
NieW"Jltpliwie, L&li nie jest plęlm&. S?:a· Dlatego W z zadowoleniem należy po-

rzyzn& murów, szpetota zapuszcronych, za- wit:ić inicja~vę Wydi.ia.łu Plantacji, któ­
niedbanych, okaleczanych fasad · domów ry przystąpił do zorganizowani.a pierwsze-: 
łódzkich w niemałym stopniu przyczynia go po wojnie w Lodzi konlctrr3'1 zdobienia 
się do ujenmego wyglądu nMZego miasta. ba.lkC11Ww i okien 1.."U"'łatami. Za najpiękniej­
Warunki nie zawsze pozwalają na odnowie- sze przybranie Wydział Plantacji wyzna.­
nie fatalnie wyglądających kamienic. Ale i cza nagrody pod postacią roślin danicz1«r 
tu można byłoby v.riele uczynić w sposób i.,-ych. 
prosty i łatwy. Do konkursu, na który iapley przyjmu-

Lodzi.an.ie, niestety, nie odczuwaj2' po- je jd Wydział Planltacji (ullca Piotrkow­
tr~eby ozdob.W,iia 1tt0ych miuz1cań i ticm6w ska 17) stanąć winny obok osób prywat· 

~ boiatami - tak jak !li~ to dzieje w wielu nych również instytucje, Rady Zakładowe, 
~.l innych miastach gdzie ukwiecenie ulie i po- a przede wszystkim świetlice fabryk. któ-

~~~~~~· .. ~· I s esji upiększa i ozdabia ulice a święta rym z pewnością leżY. na sercu eetetyczny 
• : kwiatów są rozpowszeehnlone, podobnie jak I wygląd sw go mlasta. 

·~=_._.....,.., ..... .., .. ,,..„ •• i święta owoców. Obok ulic śródmieści& ~ nłe-
~www~Www~ww~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~www~~ 

Komisja Specjalna ę i szko nict o gos odarcze 
Docnmenła w sJrawie nad1i1~ w Zw. Zrzesz fł Pryw. Prze ysła Włók. i w C~ntr. Zarz. Przemysła Papierniczego 

nej prowadzi obecnle dochodzen1.e w sprawie I gdzie aresztowano 7 osób, w sprawie Centrali 
szkodnictw& gospodarczego, v.rykcytego w Cen Krajowych Surowców Włókienniczych 1 in­
tra.lnym Zarządzie Przemysłu Paplernlczego, nych. 

Komisja Specjalna w całym kra3u, a więc 
1 Delegatura Łódzka przestawia się obecnie na 
JD.Dt! metody pr.\cy. Zmiany te były tematem 
wczorajszej konferencji, którą prowadził prze­

wodniczący tow. Madej. 
Obecnie przy Delegaturze poWl!tanłe refe­

rat prokuratorski, którego celem będzie opra 
cowanfe spraw o szkodnictwo gospodarcze 1 
kierowanie i:.h do gądów doraźnych. Nie Ena­
<::r'f ło jednak, by skasowany '%'06tal dotychcza­
sowy tryb rozpatrywania spraw w lonie Dele­
gatury - tego Todzaju sprawy' będ!l nnpatry­
wane równorzędnie. 

Następnie tow. Madej omćw!l sprawy, ktć 
re obecnie znajdują się w toku dochodzeni& 
w Komisji Specjalne!. 

Pnede wszystkim jest na ukońC2!ie!ll.u ®­
chodzenie w sprawie Związku Zrzenetl Pry­
watnego Przm~łu \Vlókłennlczego. Instytu­
cja ta miała zajmować się rozdziałem przę­
dzy, przydzielonej przez Państwo dla celów 
przemysłu prywatnego. Grupa szkodników 
gospodarczych, zamiast p11ydzielać przędzę na 

siebie. Delegatrua musiała tutaj interwenio­
wać dla obrony interesów drobnego przemy­
poszczegćlne zrzeszenia, rozdzielała ją między 
słu prywatnego przed rekinami wykorzystują­
cym! swoją sytuację. Drugim aspektem tej 
sprawy jest nkodnictwo gospodarcze wobec 
Państwa. Państwo bowiem od września ub. 
roku przydi!.elalo Związkowi ZrzeszeÓ. spe­
cjalny surowiec, z którego wyroby miały być 
przeznaczone na eksport. Tymczasem 36 ton 
dobrej przędzy spekulanci zatrzymali dla aie­
bie, towary wyprodukowane sprzedawali na 
wolnym rynku, nie przeznaC?.:a1ąc ani jednego 
grama przędzy na towary eksportowe. 

Najważniejszymi oskarżonymi w tej spra­
wie są: Piotr Nowacki, Stanisław Tajtelbatnn, 
Wiktor Roszczewsld, Jan Gotlib oraz dyrek­
tor Związku Zrzeszeń, Marian Palicki. 

Pcza tą !:prawą Delega iura K'Jmisjl Specjr.1-

Teatr „OSA" Zachodnia 43 
tel. 140-09 

19,30 Ostatnie dni 

Gościnnych występów 

HELENY GROSSOWNY 
i ADOLFA DYMSZY 

W programie 

19,30 

H'IOSENN"V BIEG 
z udziałem całego zespołu 

PrzedSprzedaż w kasie teatru od 
godz. 10 - 13 i od 16-ej. 3228k 

W PZPB Nr l w tk.ailnl na 12 kros­
nach osiągnęła Eugenia Ossendowska 
128.2 proc„ Marla Py-z:iak 124.6 proc„ 
.Tanina Brodzka 119.3 proc, Genowefa 
Korzeniow'Ska 118.4 proc„ a Józefa Se­
weryn~ak 106.2 proc. Na „szóstkach" 
wysunęły się na czoło FlorentY"..a Wier­
szeń (1411.2 proc)„ 1 Kazimiera D()mań­
ska (135.3 proc.). Stefan Pałczyński u-­
zyskał 130 proc. Pierwsze miejsce na 
„czwórkach" zajął Antoni Kaźmierczak 
(130 proc.). Alicja Kriger uzyskała 122.5 
proc. W p~zahu od7.znaczyły się Bro­
nisława Swit<l'lliak (170.1 proc.), Marla 
Dubis (163.1 proc.). i Maria Zóraw (162.8 
proc.). 

W PZPB Nr 2 w przędzabd (6 stroili 
od.znaczyły się Janina Mn<:ha (137.9 
proc.) f Maria Adam115iak (136.8 proc). 
Kazimiera Uznańska ( 4 strony) uzyskała 
138.1 pro<:., Bronisława Olejniczak 136.1 
proc„ Bronisława Woźniak 134.2 proc.„ a 
Ami.stazja Kozłowska (3 strony) 146.7 
proc. W tkalni na .,szóstkach" wyróż­
niły się Marla Skab1ak (176 proc.)„ Ma· 
ria Drelich (170.7 proc.), Janina Zawiera 
(166.2 proc.) i Wiesława Brzezińska 
(164.7 proc). Na ,.czwórkach'' odznaczyły 
si.ę Helena Płachta (188 proc.) Halina So­
bieraj (165.7 proc.), Janina Ziółkowska 
(161.3 proc.) i Irena Kucharska (153.2 
proc.). 

W PZPB Nr 3 w tkalnJ ( 4. kr<mia) 
Wacława Skupińska uzyskala 174 proc„ 
a Krystyna Dobrzańska 161 proc. We 
wspóh:awodnictwie zespołowym zespół 
Ja.nasika osiągnął 104 proc.„ wyprzedza. 
jąc zespól Osieckiego (102 proc.). 

W PZPB Nr 4 w tkalni (16 krosien au­
tomat.) wyróżniły się Helena Rozpara 
(172 proc.) ł Eugenia Makota (160 proc.). 
W przędzalni odznaczyły się Janina Bąk 
(152 proc.). 

W PZPB Nr 6 w tkalni na „sz6stkach" 
pierwsze miejsce zajął Stefan Dybała 
(163.8 proc.). Helena Swąderska osl~P.· 
la 162.7 proc. Na „czwórkach" odzna­
czyły się Emilia Janiszewska (163.5 
proc.). t St. Andrieiczak (156.1 proc.). 
W przędzalni (750 wrz<>c.) wyTóźniły się 
Maria Kasprzak (148.2 proc.), Stanisława 
Frą,toak. 1147.5 proc.), Ewa Maciejewska 

(143.B proc.) I Marła Hat (143.2 proc.). 
W PZPB Nr 7 w przędzalni (780 'W'!'ZeC.) 

osią.qnęła Kornelia Nowak 169.7 proc„ 
a Maria Wituła 168.5. W tkahlł na 
„CllWórkach' odzmaayłr ~ę Hetera 
Bilska (178,8 proc.) l MLchwina Moraw­
ska (178,1 proc.). 

W PZPB Nr 9 w l'kel:nl na I ~ 
wyisunął się na czoło Standsław Kubik 
(164.2 proc). FelikM Pakulska mys.kiała 
161.5 proc:„ Sabina Gl'ink 160 proc., Józef 
Z~ewski 159.9 proc„ a Marła Tom­
czyk (155.8 proc). W przędzalni (600 
wrzec.) odznaczyły się Regina Makoia 
(144.5 proc.) i KazimleTa Sobańska 

(141.4 pro-:.). 
W PZPB Nr 14 w tka:lnt (li krMłen} 

uzyskała Feliksa Cwiek 1.U 3 proc.. W 
niciarni wyróżniła się Marr.la Memta 
(130 proc.). W• przędzalni Marla Fran­
kowska osiągnęła 153.2 proc., a Alek­
sandra Adamczyk 132.3 proc. 

W PZPR Nr 22 w przęd:r.a.ln! (3 strony} 
Jam.ina Kaczmarek 1 Anna Szkudlvek o­
siągnęły po 154.6 proc , a Feliksa Sob­
czak i Karolina Gogolewska (4 słirony) 
po 158.4 proc. 

W PZPB w Pab1ańłcac:h w tkalni -
8 krosnach U'Zyskała Aniela Ulman 158.8 
proc. Slan1sława Maksymowicz (6 kro­
sien) osiągnęła 168.5 pIOc. Na .,czwór­
kach" odtznaczyły się Zofia Br&iek 
(183.5 proc.). Stanisława Bujnowk·z (168.1 
proc.) Józefa Barańska 163.4 proc. 1 He­
lena Pawłowska (163.2 proc.). W pnę­
dzalni (750 wrzecion) wyróżnili się Ma­
ria Gajewska (155.8 proc.) i Genowefa 
l\Jairdniak (137.2 proc.). 

W PZPB w Zgierzu w p~małnł (4 
strony) wyróżniły się Antonina Nowak 
(174.3 proc.) i Maria Podradzińska (164 
pro<:.). Helena Podradzlńska (3 strony) u­
zyskała 171.7 proc., a Helena Walęslń­
~ka 165.7 proc. 

W PZPB w Rudzie Pabianickiej w tk.al 
ni (10 krosien) osiąg11i;ła Marla Majer 
176 proc., a Janina Sttamska 166.6 proc. 
Na 8 krosnach wyróżniły się B. Psiuk 
(176.2 proc) t Z<>fla Niewiadomska (154.4 
proc.). Janina Kłopotek f6 krosil!fl) uzys­
kała 171.2 proc., a Franciszka Droż­
dżewsk<io 163.3 proc. 

wątpliwie do konkurslt ~ robotmoee~ 
którym zieleń i kwiaty ozdobi sza.re mUlJll 
LH1'rrKl'W i fabryk. 
Należy równie! podkreAl!~. Ile obok zna• 

czenia konkursu w dziedzinie estetyki przy 
niesie on ze sobą .zwiększenie sapotrzebo­
wa.nia na kwiaty, & tym samym· u przystęp· 
ni ich nabywanie szerokim warstwom spo­
łeczeństwa.. W ten sposób kwiaty staną się 
u nas tak, ja.k w katdym kraju kultural­
nym, &rtykułem pie:rwszej codziennej po· 
trzeby. 

Radiofonizacja przedmieść 
Okręgowy; Społecmy Komitet Radiofoni· 

zaeji Kraju w Lodzi przystąpił niedawn<t 
do radiofonizacji: CYGANKI, STAREGO 
i NOWEGO ZLOTNIA oraz MANI 
przedmieść zamieszkałydi przez robotników 
i rolników. W ciągu lO-ełu dni'zainsta.low.a· 
no 180 szt. głośników. Radio gra w 180 
mieszkaniach, nprzyjemniajit;e czas mło­
dzieży, i Btarszym.. 

Da.11!sm radiofoniza.C'ja trwa. Coraz więcej 
ulic otrzymuje linię radiofoniozną,. Kto 
chce jeszcze w tym roku zainstalować so­
bie głośnik mieszkaniowy, winien się zgło ... 
sić w najbliższych dnia.eh do Koła. SKRK 
w Cyganee, ul. Rąbieńska Nr 9. 

Po skończonej radiofonizacji tej dzielni­
cy ,_ brygady monterskie będą przerzu· 
cone na inne tereny. 
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ODBIERAJCIE MLEKO KARTKOWE 
W maj.u rb. według planu ma być rozprowa­

d:zone w Lodzi przez sklepy spółd%iek:se dla 
dzieci do 7 lat i matek 476 tys. !ił.rów mleka 
po 2 zł. za litr. Dotychczas, chodaż :zbllża si~ 
koniec miesiąca, posiadacze kart wybrali u­
ledwe 50 pro-:. całej ilości mleka. Ponieważ 
mleka nie moźna magazynować, mogą powstać 
w końcu miesiąca duże trudności dla opiena­
lych od.biorców. Po 31 maja rb. kartki majo­
we Cracą waż.n.ość. We własnym więc intere­
s.ie należy odbierać mleko jak najwcze~j. 

NOWY WICEDYREKTOR DYREKCn otm.JS 
GU POCZT I TELEGRAFOW W ŁODZI 

Zarządzeniem Ministra Poczt i Telegrafów 
Nr Pers. 1212 z dnia 15 maja 1948 r. miano­
wany został Wicedyrektorem Dyrekcji Okrę­
gu Poczt i Telegrafów w Łodzi Ob. Stefan Kli­
maszewski, dotychczasowy Naczelnik Wydzia­
łu Ogólnego tejże Dyrekcji. 

WSPOŁPRACA LEKARZT 
W „ YGODNIU PCK"/ 

Polsk1 Czerwony Krzy2 dorOCEllym zwycza­
j em urządza „Tydzień PCK (16-22 czerwca), 
zasa<lniczym celem którego j,est dotarcie do lu­
di.1 pracującego wsi i miast z hasłem 'Podnie„ 
~ienia kultury zdrowotnej Narodu. 
Okręgowa Tr.ha Lekarsk11. l.ód~ka apelulP do 

le.kar11:y o poparcie i o przy~:rąpienie ri.o wspót 
pracy w tej akcji, poprzez wygłaszanie od?n" 
wiednich prelekcji l o. dostarczenie PCK poga­
danek na tematy popularvzacyi.ne z dziedziny 
krnewienia ku~ury sanitarnej. 

Zapisy przyjmuje do dnia 10 czerwca br. Se­
kretariat Izby Lekarskiej w Łodzi, przy ul. 
Stefana Jaracza Nr 19, w godzinach 10-14, 
lub telefonicznie 215-05. 
WYKŁAD 

W niedzielę dnia 23 maja o godz. 12 w Auli 
Uniwersytetu Łódzkiego przy ul. Narutowicza 
68 odbędzie się wykład Zast. Prof. Dr Szuber­
ta Wacława pt. „Praca jako zagadnienie kul­
tury". Wst~ wo~. 



Nr lłl 

Kom'tety jedności w szknłach Ku "7iełkief idei jedności 
Komitety Jednościowe w szkołach zaczę 

ły powstawać jeszcze przed utworzeniem · 
Komitetów DzielnicowYch (obecnie już ist­
niejących wszędzie). Akcja powiodła się, 

trzeba jedn$ pamiętać o pożytecznym no­
watorstwie kół, które te prace zapocząt­
kowały. A więc Il Państw. Gimnazjum i 
J.,lceum ośrodek szlrnlenia metalowego, 
XV Gim. i Lic. Oczywiście najłatwiej o 
za:'ożenie Komitetu tam gdzie istnieje wy­
próbowana współpraca międzyorganizacyj 
na to też nietrudne miał zadanie ośrodek 
§Zkolenia metalowego. Koło· to w c'ągu ro­
ku ściśle współpracowało z OM TUR-em 
wspólne zebrania referaty, wspólne prace 
§wietlicowe. Inaczej nieco wygląda praca 
w XV Gimn. gdzie równiei OM TUR, 
ZWM i Wici oraz ZMP korzystały z ozdo­
b!onej własnym wys!lkiem świetlicy, odby 
wa.!y się wspólne zebrania. Tam również 
d~oga do Komitetu jedności wiodła poprzez 
fa.lttyczne nawiązanie kontaktu i wyrazem 
ibliżenia była początkowa Komisja Współ-
1>racy, a następnie Komitet Jedności. Pewne 
trudności musieli pokonać organizatorzy w • 
II Państw. Gimn, nie wszyscy bowiem zdo­
łali doprowadzić do trwałej współpracy w 
szkoleniu i zajęciach Ś\\ietlicowych. 

M i ę d z y-o r g a n i z a cy i n y k u r s a k ty w u w Ot w o c ~u 

Młodzież ze wsi i miad, z fabryk i szkól 1 

przygotowuje się do jednoścL 

W dn. 4-14 bm. odbył się I ogólnopolski 
lmrs międzyorganizacyjny dla aktywu powia­
towego i wojewódzkiego ZWM, RP „Wici", 
OM TUR, ZMD. Siedzibą kursu był Socjali­
styczny Ośrodek Szkoleniowy w Otwocku, 
któremu pod względem rozlicznych wygód mie 
szkaniowych i aprowizacyjnych nic nie moż-

na mieć do zarzucenia. Szkoda tylko, le bi­
blioteka tutejsza jest zbyt uboga. 

Oto, jak się przedstawiał nasz plan pracy: 
Ogólnie mówiąc: referaty, seminaria, świe­
tlice, samodzielna nauka zespołów. Z zagad­
nień ogólnych tematy takie, jak: „Materializm 
dialektyczny i historyczny", „Imperializm, a 

,,_ ______ ~~----------------------
Fragment z tycJa obo­
zu d'.a przodown'.c 
gminnych PRW - ko­
biet w o J. łódzkiego 
w Jastynowie pod 
Łodzilt 

111 
' OBÓZ GROMADZ~ 100 
·OZ EWCZĄT i podlega 
' .,SŁUŻBIE POLSCE" 
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Poznaieniu sia neu1zaje!!! 

oledzy z Czechosłowacji w gościnie u młodzieży łódzkiej 
Łódf okazała się gościnnym miastem. 
Sądzicie, że to moja opinia? Nie! 

Tak stwierdzili to nasi koledzy z Czecho­
słowacji, z Morawskiej Ostrawy. Z Fabryki 
„Rutgers" - członkowie „Sraz Ceskiej Mla­
deży". Ale opowiedzmy jak to było. Dziesięć 

dni temu przyszedł do Zarządu Łódzkiego 
ZWM list od Kol. Kol. z SCM, w którym 
łamaną polszczyzną powiadomili nas oni o 
wycieczce swej do Polski. Związek Czeskiej 
Młodzieży „Ostrawskych chemickych zavodu, 
narodni podnik zavod, Riltgers, Ostrava'' ma 
zamiar w dniach 16 - 22 maja 1948 r. wY­
jechać autobusem do Polski, a to do: Oświę­
cimia, Krakowa, Łodzi i WarszaWY. Dalej 
SCM zwraca się do nas z prośbą o udz.ielynie 
1m pomocy przy zwiedzaniu naszego kraJu. 

Oczywi~c' e. chętnie oprowadziliśmy ich po 
naszym mieście. 

Leżą przede mną pamiątki, które Czesi 
nam zostawili: piękna statuetka (jaka szkoda, 

n;„ mogę jej sfotografować, abyście i Wy 

„Służba P-0lsce" - bataliony rzeszowskie we 
Wrooławiu pl'iysląpiły do pracy w trzech 

punktach miastil: Odbudowa stadionu olimpij­
a.kiego, usuwanie ruin w mieście I budowa 
Wystawy Ziem Odzyskanych. Kilka kompanii 
pracuje przy niwelowa1ciu terenów wystawo-

wvch 

mogli ją obejrzeć} chrabąszcz od Finld, ołó- I naszymi narodami przed rokiem 1939-tym. 
wek, którym piszę, od Milanka fotografie Pe-1 Dziś wiemy, że nasze dwa państwa dzięki 
p iczka Zdenka i innych, lalka w stroju luda- prawdziwej wzajemnej pomocy, podnoszą 

wym i wiele, wiele adresów, które zapowia- swój poziom gospodarczy. 
dają miłą korespondencję. Już od pięciu go- Jeszcze na zakończenie wymiana adresów. 
clzin nie ma naszych gości w Łodz.i, w tej Wszyscy głęboko wierzymy, że spotkamy się 
chwili pracują przy odbudowie Warszawy, a jeszcze kiedyś „Góra z górą się nie zejdzie 
za dv:a dni będą już w · Czechosłowacji przy ale człowiek z człowiekiem zawsze". I my 
swoich warsztatach pracy. Dni spędzone z jesteśmy głęboko przekon·1ti o słuszności te­
nimi pozostaną mi zawsze w pamięci.· Miłe go przysłowia i to nam oSładza rozstanie. A 
wieczory w Wojewódzkiej Szkole ZWM i w zresztą Czesi zaprosili nas do siebie. I dla­
świetlicy przy PZPB Nr 1 śpiewy, tańce, wy- tego mimo, że auto z naszymi kolegami już 
m iana znaczków (jak zawsze przy takich spot rusza, ciągle jeszcze słychać wołanie „Do zo­
kąniach} i przegrane przez nas rozgrywki baczenia w Ostrawie Morawskiej". W krót­
w ping-pong 1 w końcu krótkie przemówie- kim cza~e zaprzyjaźniliśmy się. Nic dziw­
nie przewodniczącego grupy czechosłowackiej, nego - ci młodzi robotnicy - członkowie de­
Kol. Sanovica Josefa, który dziękując nam mokratycznej organizacji młodzieżowej tak 
za gościnę, mówił jakie musiały zajść z.mian) samo jak my uczą się i pracują. I tak sa­
w życiu Czechosłowacji l Polski jeżeli taka mo jak my budują wytrwale swoją dernokra­
\V-ycieczka, ·wycieczka młodzieży robotniczej tycz.ną ludową Ojczyznę. 

do innego kraju, jest możliwa. Słowa te, n ie * * • 
wymagały komentarzy. Wszyscy je w tej Koleżanki I koledzy jeżeli macie ochotę 

chwili dobrze zrozumieli i odcrnli. Następ- nawiązać naprawdę miłą korespondencję to 
nie kol. Sanovic ~wręczył przewodniczącemu piszcie pod adres: 
Zarządu Łódzkieg0 Kol. Jabłońskiemu wyżej Z. K. M. 
wspomnianą statuę. Z kolei zabrał głos Kol. RUTGERS 
Jabłoński. Wiele - mówił - trzeb< było pra Ostrawa - Zabreh. 
cy i wiele wysiłku aby stworzyć takie wa- Jest to adres koła SCM przy fabryce, w 
runki, przy których w codziennym życiu za- której pracują nasi nowi przyjaciele 
pominamy o stosunkach, panujących między B. 

p o parotygodniowej przerwie wznawiamy 
dział „Na półce z książkami". I znów 

zwracam się do czytelników z prośbą o nad­
syłanie wypowiedzi w związku z omawianymi 
w naszej rubryce pozycjami. Podajcie pro­
jekt w jaki sposób rubrykę tę ulepszyć, czy 
zmienić aby jak najbardziej odpowiadała czy 
tającym. 

Piszcie do nas koledzy! Nam to ułatwi pra 
cę, a dla was nasza rubryka stanie się d!l'­
brym informatorem i doradcą. 

Kontynuując rozpoczęty dział literatury 
marksistowskiej omówimy jej dalsze dwie po 
zycje. J edna z nich to - „Podstawowe za­
gadr.lenia Marksizmu" - J Plechanowa, dru­
ga - „Kapitał I wartość dodatkowa". „Płaca 
i dzień roboczy". - A Kuzniecowa i K. Ostro­
witianowa. Obydwie te broszury wydała sp. 
wyd. „K&iążka". 

W pierwszej z nich autor omawia dokład­
nie istoty materializmu historycznego. W „Pod 
stawO\\l'ych zagadnieniach marksizmu" dosko­
nale widzimy Jak kształtowała sie nauka mar 

Uzupełnieniem broszury są dwie rozpraw­
ki „o skokach w przyrodzie i historii" i „Dia-
lektyka i Logika". · 

Pierwsza z nich jest rozwinięciem tego pra 
wa dialektyki, które mówi o gwałtownych 

zmianach, zachodzących wskutek przechodze­
nia zmian ilościowych w jakościowe. W dru­
giej autor omawia różnice i elementy prze­
ciwstawne dialektyki i logiki formalnej. 

uga z omawianych dziś pozycji litera­
tu marksistowskiej - broszura Kuznieco­
wa i Ostrowitianowa - jest doskonałą pod­
stawą do dalszych studiów nad marksistow­
skim poglądem na świat. W sposób bardzo 
przystępny i zrozumiąly wyjaśnia pojęcie ka­
pitału i wartości dodatkowej, omawia meto­
dę statystyczno-porównawczą płace roboczą i 
dz.ień roboczy. 

walka o pokój", „Nowe zasady wychow.nła", 
„O państwie demokracj! ludowej", „Gospodg 
ka Polski Ludowej", „Walki o wyzwole~ ~ 
łeczne 1 narodowe w historii Polski", „Polska 
a ZSRR''. Zagadnienia organizacyjne: „Ge­
neza l struktura Komitetów Jedności", „O 
zjednoczeniu organizacji młodzieżowych", 

„Wytyczne dla pracy organizacyjnej w okre­
sie do zjednoczenia", „Kongres zjednoczenio.­
wy 22.7" - wymieniając najwa:piiej97.e, 

Na seminariach omawiane były wyżej ""'7-
mienione tematy, ze szczególnym zwróceniem 
uwagi na rea\izowanie Jedności w terenie. 

Jeżeli weźmiemy pod uwagę, że niektóre 
tematy były dwukrotnie wygłaszane, j~ 
się stanie, że roboty, jak na dziesięć dnd, by­
ło aż za. dużo.. Dodać należy, że nie wszyst­
k!le wykłady odpowiadały naszym wymaga­
niom l potrzebotn. Cztery godziny (z 10 mln. 
przerwami) wykładu o materlaliźmle dialek­
tycznym li historycurym, szczególnie dla lu­
dzi., którzy po raz pierwszy ten temat 8łyszeU. 
- były szcr.ególnie trudne. Podobnie czteiy 
godzi.ny w jedno przedpołudnie o hlstorll. ru-
chu ludowego. , 

Ostatnim wreszcie brakiem, o którym mam 
zamiar wspomnieć, był Illieproporcjonalny 
skład organizacytyiy uczestników. Oczywiście. 
w tym wypadkti bezpośrednio zawiniły Zlll'Zll­
dy poszczególnych organizacji. Z przewidy­
wanej liczby i50 osób przybyło tylko 86 (z 
czego pokażna ilość trzeciego e.lbo czwarteco 
dnia kur!U) - w czym na pruwa:bjl\C\ llośó 
OM TUR-owców - 27 ZWM-owców, tylko 
1!5 Wiciarzy 1 1 czlonek ZMD. 

Z kolei spytać należy, jalde były dodatnie 
strony i osiągnięcia kursu? , 

Najbardziej podobały się nam semJnarła, 

układane na zasadzie terytorialnego pod.zielu 
na województwa. Bardzo zżyliśmy się w trak 
cie wspólnej nauki. Pewna jestem, ie 'w woj. 
szczecińskim, górnym śląsku w poznańskim 1 
Zaglęblu praca będzie prowadzona ze zrozumie 
niem znaczenia podjętego wysiłku, kt6ry do­
prowadzi nas do zjednoczonej organizacji pol 
skiej postępowej młodzieży. 

Doprowadzenie do jednolitej, nie tylko li 
nazwy, ale i :r; treści organizacji oczywlicl.e 
nie jest sprawą łatwą - 1m wliększy tni.d 
włożymy w jej zorganizowanie, tym więkne 
będą wyniki. 

Trzeba, żeby młodziet ZWM, „ Wiat", OK 
TUR, ZMD zrozumiała, jak doniosłl\ dako­
nuje pracę. że zrealizowana zostanie wresz­
cie idea jedności o której każdy dotąd · „w ed.­
chości" marzył, że nie ma żadnych racjonał• 
nych, uzasadnionych przyczyn, któreby mo­
gły przeciwstawić się temu procesow!I.. 

I to właśnie młodzież zorganizowana na­
pewno uozum.ie i napewno zrealizuje. A. 
uczestnicy kursu będą niewątpliwie gorliwy­
mi realizatorami tej wielkiej idei Jednoścl 

Alina Osladacz6wna 

SZVT.mU. 
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KronikaTomaszowa keja r lctwa oświatowego 

Komu winszuje mv 
Sabo.ta, 22 ma}a 1948 roku. 
Dziś: Emila i Heleny. 

Kina 
Kino „Przeawiosnie" vvyswietla 

radziecki p. t. „As wywiadu". 

Ważne telelonq 
Sfraz· Pożarna - 511 
Dworzec Kolejowy - 4 
Milicja Obywate!sl(a ;,......; 47 
Komitet PPR - 46 
Komitet PPS - 166 

film 

Ogłoszenia drobne 
ZAGUBIONO książeczkę wojskową, 

wydaną przez RKU-Łódź, na nazwisko 
Deredas Lucjan, Tomaszów-Maz. 

62-K 

ZAGUBIONO zaświadczenie RKU· 
Łódź, na nazwisko Balcerek Apolinary 
'I'omaszów-Maz. 63-K 

ZAGUBIONO dowód osobisty wyda­
ny przez starostwo brzezińskie w r. 
l 934 r„ kartę rowerową na nazwisko 
Plichta Julian, Tomaszów-Maz. 64-K 

w sprawach świet licoY1ych, hiblf otecznych, nauczania początlcowego i samDksztalcen ia 
Akcja poradnictwa oświatowego jest 

jedną z tych prac, którym wiele ewagi 
poświęca obecnie Towarzystwo Uniwersy­
tetu Robctniczego. 

Poradnictwo oświatowe TUR służy po-

mccą wszystkim placówkom i wszelkim 
organizacjorr„ a także ws.zystkim działa­
czem oświatowo-kulturalnym, którzy 
:zwrócą ~ię doń z wątpliwościami i dezy­
deratami, dotyczącymi czy to spraw bi-

bliotekarskich lub bibliotecznych, czy też 
nauczania samokształceniowego, lub o po­
rady w zakresie n .uczania dorosłych, czy 
też prowadzenia świetlic. 

TUR prowadzi od kilku miesiący stale 
rozwijającę się cz.ery poradnie z zasię-

p d • 1 • d ł t h k d t r giem na cały kraj: 
„ o n 'ri m I I ar z o . y c . re y o w 1) Poradnia świetlicowa - otwarta naj-

0 . . · · . ~:aząn\~~e~:1ę~u~t-~r~f~~feą w~~~s~:~cję i 

dla •hl • I • I " · • I h ·Poradni& prowa~J:d kartotekę zagadnie· 
SP0 1 ~z1e m oszczę! noscmwo-pozyczstO'lłYC r.iową, slużv świetlicom materiałem i po-

Akcja kredytowa prowadzona przez Należy zaznaczyć, iż µlan kredytov..-y mocą we wszelkiego rodzaju imprezach, 
Bank Go;:;podarstwa Spółdzielczego na od- BGS sharmonizov.':>.ny z planem ogólna- ułatwia organizacje obchodów i przedsta­
cinku Sp(lldzielni Oszczędnościowo-Po- państwowym zmierza do zwiększenia· pro- wień, udostę:Qnia repertuar, uczy jak pro· 
życzkowych osiągnie w II kwartale roku dukcji rolnej, celem poprawienia naszych pagować czytelnictw'), opracowuje pro· 
bież. cyfrę 1. miliarda złotych. możliwości aprowizacyjnych i eksporto- gramy Jrnrsów świetlicowych, dora~~=a w 

h Ob k k d t . h sprawach metodycznych i organizacy]·-
W rozdzie~niku kredytów w tym kwar- wyc . . c re y ow przeznaczony~ na 

1 
. . • cele zw1ązar1e z zas1 ewem uprawą i na- nvch. 

ta„e m.vzględm~ne będą. przede wszy~tk1m wożeniem duże kwoty prz~znawane są na "ostat:1io Poradnia przygotowała wzory 
potrzeby terenow rolniczych, w związku I uzupełnienie inwentarza, szczególnie krów mebli świetlicowych wraz z planami i 
z wiosennym okresem w rolnictwie. i świń do chowu. y;rojektami urządzenia. Rysunki te są do 

Szkole ie pracowników 
Opieki Społecznej 

W połowie bieżącego miesiąca otwar­
ty został w W ars za wie ośrodek szkole­
niowy pracowników opieki społecznej 
zorganizowany przez Ministerstwo Pra­
cy i Opieffi Społecznej na wszystkich 
szczeblach organizacyjnyc:q, w celu po­
głębienia ich wiedzy fachowej oraz zro­
zumienia działalności opiekuńczej w no­
wym Państwie Polskim. 

Przeszkolenie to przechodzić będą za­
równo pracownicy ministerstwa, jak i 
pracownicy i działacze opieki społecz-

nej na innych odcinkach. 
W dniu 20 b. m. minister pracy i opie­

ki ·społecznej tow. Kazimierz Rusinek 
dokonał inspekcji ośródka, stwierdza­
jąc jego wzorowe przygotowanie do 
spełnienia wyznaczonych mu zadań. 

Już obecnie w ośrodku odbywają się 
dwa kursy: dla kierowników rf:!f erai:ów 
wojewódzldch opieki nad matką i dziec­
kiem i drugi, zorganizowany dla po­
trzeb Ohlopsldego Towarzystwa Przy­
jació? Dzieci. 

obejrzenia i do nabycia. 
w chwili obecn_ ;, w związku z .feriami 

letnimi, Poradnia przygotowuje materia­
ły do zajęć kulturalno-oświatowych na 
wczasach urlopowych. 

2) Poradnia Nauczania Początkowego, 
służ.Y głównie instrukcjami i programami 
organizatrrom i nauczycielom kursów dla 
anaflabetów <:>raz opracowuje podręczniki. 

3) Poradnia samo'kształceniowa., wypra· 
cowuje indywidualne wskazówki dla sa· 
mouków na wszystkich szczeblach, po· 
czynając od nauczania podstawowego, aż 
do spe..::jalizacji na wyższym poziomie. 
Daj~ wskazówki do opracowywania refe· 
ratów, służy bibliografią. 

ugustów-ośrod k wcza ó praco niczych 

4) Pora<lnia biblioteczna, prowadzona 
przy czytelni Zarządu Głównego TUR, 
udziela rad w wyborze książek, służy bi­
bliografią, orientuje w wyszukiwaniu arty 
kułów z czasopism ,poucza jak organizo­
wać i ·prowadzić biblioteczki społeczne i 
prywatne księgozbiory. 

TUR udziela wszelkich porad drogą ko· 
respondencyjną na adres Zarządu Głów­
nego TUR, Warszawa. Aleje Róż 7. W Augustowie odbyła się z udziałem tego ośrodka. Przedsb:•wiciele Przedsię- Augustowa uzdrowiskn. pracowniczego. 

min. Odbudowy Kaczorowskiego oraz biorstwa Państwowego „Uzdrowiska Ministerstwo Komunkacji przyznało już 
przedstawicieli Min. Zdrowia, Centralne Polskiego" wyrazili gotowość roz- kredyty na !Judowę lepszej nawierzch­
go Urzędu Planowania i władz woje- poczęcia w Augustowie budowy ni łączącej Augustów z Białymstokiem. 
wódzkich konferencja. poświ~cona ak- wielkiego i nowoczesnego domu lecz- W najbliższym czasie rozpoczną się pra 
tywizacji północnych terenów Białostoc niczego. Ministe1·stwo odbudowy za-1 ce przygotowawcze nad naprawieniem 
czyzny. Centralnym punktem obrad by- deklarowało kredyty na stworzenie z linii kolejowej na tej trasie. 

' 

la sprawa utworzenia w Augustowie •••r11D11DmEll•ll!H111•mwZ!emz1111u1m+l'.E11111•mssmE111ttlllll11m ____ r:m_mzmm111:1tW111n11ma1116Mm11..-1111:11111:1n11~1----------------------• 
ośro<lka wczasów pracowniczych o ma­
sowym. zasięgu i wykorzystania właści­
wości uzdrowiskowych tej miejscowo­
ści. 

Augustów przed wojną miał .charak­
ter znanego w Polsce ośrodka turystycz 
no - wypoczynkowego; liczba przyjeż­
dżających tu w okresie letnim wyciecz­
kowiczów dochodziła do 10.000. W Au­
gustowie istnieją również duże możli­
wości leczenia klimatycznego i borowi­
nowego. 

Uczestnicy konferencji powzięli sze­
reg uchwał zmierzających do odbudowy 

racy - oszczędzajq; Lud • 1e 
Poważne wyniki akcji oszczęd~ania wśród dorosłych i młodzieży 

W z:vi.ązku z pos~ępującą alwją osz- w.ażne zadania, a mianow.ic~e: gromadze I oszczędnosci wśród młodzieży. Wyra• 
częd,n?sc1?wą w kraJU redaktor PAP nia_ ą~la~ek oszczędnoscio_wych . oraz I zem tego jest organizowanie szkolnycłi 
zwroc1ł się d? prezesa ~· K. O .• w~cła- wciągnięcie do os;czę~zania nayszer~ 1 kas oszczędności wśród młodzieży. 
w_a Kon?erslnego z prosbą o nas.:iv1etle- szych warstw spoieczenstwa. . Ma to niewątpliwie duże znaczenie 
me roli P. K. O. w popularyzacJl osz- Po przełamamu negatywnie nasta- d · t 'bp K 0 . . '· 
czędności. Prezes Konderski oświadczył wianych do oszczędności nastrojów spo- g yz :' ~n sp~so. · · · Jest ~e ~yl• 
nam w tej sprawie co następuje: łeczeństwa, powstałych na skutek woj-· ko zb1ormcą p1emędzy, ale spelnia 1·ow• 

W ogólhopaństwowym aparacie finan ny i• okupacji, szczególną uwagę zwró~ nież ważną rolę wychowawczą. W tej 
sowym zostały wyzna.czone P. K. O. cili.śmy na spopularyzowanie idei .chwili funkcjonuje już w oparciu o. 

.- P. K. O. ponad 1000 szkolnych lw,s 

por UJ o ... o •• ,. e oszczręn:ości, obejmując okola 100.000 
_., m'W nilodziezy szkolnej. 

. ' Niewątpliwie podstawą powodzenia 

W czwartek odbył się w Tomaszowie 
międzymiastowy mecz piłkarski pomiędzy 
zespołami gospodarzy i drugim teamem 
Łodzi. Zawody zakończyły się wynikiem 
remiso'\Vym 4:4. 

Do przerwy lepsf technicznie łodzianie, 
mimo ofiarnej gry ze strony tomaszowian 
zdobyli trzy bramki przez Patkolo 2 i Ko­
czewskiego 1, przy czym nie bez winy w 
tym wypadku był bramkarz Komar. ·Pod 

Kronika milicyjna 
ZAZDROśC 

Ob. Borowskiej Anieli„ zamieszkałej 
przy ul. Warszawskiej 108, składał 
ostatnlo wizyty nieproszony i niepożą­
dany gość. Była nim ob. Tomaszewska 
Franciszka, która za każdym razem 
wybijała ob. Borowskiej jedną szybę z 
okna. 

Jak wynika .z meldunku, złożonego 

w komisariacie MO, ob. Tomaszewska 
w ten sp<?sób mściła się za to, że ob. ł 
Borowska żyje z jej mężem. 

koniec pierwszej częsc1 meczu łodzianie wypadów łodzian Patkolo zdobywa cz:wa~- akcji oszczędnościowej jest póstępująca 
opadli na siłach, jednak przeciwnik nie ty punkt. dla s:vych barw. Tomaszo'Ylame. szybko stąbilizacja życia gospodarcze· 
skorzystał z tego, marnu;ąc kilka dogod- w ostatnich mmutac:1 meczu zdołali wy- j k : 
nych sytuacji po~ll:>ramkowych. równać ze strzału Kwarcianego II. go raJU. 

Po zmianie str-On, z kolei do głosu docho- Zaznaczyć należy, że .gra prowadzona Stając się na nowo .CC·raz bardziej po• 
dzą gospod~rz.e, zclobywając dla od~iany była żywo i. r;iależ~ła do. interesujących. pularną, książeczka oszczędnościowa p„ 
trzy bramki 'przez Wędrocha I - 2 i Wą- Pubhcznosc1, numo mepogody, zebrało K O 1„ · t b' t kł d 
tróbskiego II - 1. W 30 min. z jednego z I się około tysiąca. · · 'Zezy m eres cso is Y W a cy z 
_________ _ · korzyścią społeczną, pieniądze bowiem 

5 a - ~. d o w e· 1· gromadzone w zbiornicach, jakimi są il1 
UłtJ tytucje oszczędnościowe, spełniają swo-

Władysław Rybak skazany został na 6 września ub. r. jechała pociągiem PKP na ją rolę społeczną, przyczyniając się do 
miesięcy więzienia z zawieszeniem na 3 trasie Darlów - Tomaszów za biletem ożywienia Życia gospcdarczego. Pocz­
lata za przywłaszczenie sobie 25 kanetek ·ulgowym, wykupionym na podstawie do- towa Kasa Oszczędności, posiad.ając gę­
jedwabnych. wodu Reginy Pszczółki. ·Otrzymała za to stą sieć placówek, może sku. tecznie <nro.i 

Na 

Władysław i Marianna Kralowie ska- 2 tygodnie aresztu z zawieszeniem na 4, la- J:' 

zani zostali po ::oo złotych grzywny za ta. Poza tym zasądz0no od niej na rzecz wadzić akcję oszczędncściową i docięrać 
zniesławienie Krala Stanisław<,ł. Poza tym PKP zl. 2202. Reginę Pszczółkę sąd unie- bezpośrednio do wszystkich miejscowo­
poniosą oni koszty i opłaty sądowe winnił. gdyż ta d~ła oskarżonej Dziubał- .ści kraju. 
oraz obciążeni zostaną kosztami postępo- kowskiej legitymację w celu wykupienia 
waPJa sądowego. towaru z flrmy „Bata" i potem nle zwró Na zakończenie prezes 'Konderski po"' 

Apolonia Dziubałkowska w dniu 18-go ciła jej. ruszył sprawę ubezpieczenia na życiey 
------------------~--· -·---·----------- która ściśle łączy się z akcją rg;zczęd• 

Czytajcie „Głos To m a S Z O WS k ., , f l no~! ~=~!:~~~:jp~ k~ ~~i;~:i~~ ró'M. 
J m:ż z r?~nącym powodzeniem szeroką; 
I dzrnłalnosc. 

W:vdawca: Woj. Komitet PPR w Lodzi. i.<omi1et Redakcy.iny. Red, i Adm. Ł6dź,P'lotrkowska86, Telefony: Redak+or Nacz. 216-14. Sekretariat 254-21. Red, nocna 172-31. 
DZiał ogłosze11: Piotrkowska 55, tel 111-50.Konto PKO VII-1505. Zakł. Graf. RSW „Prasa". Administracja nie przyjmuje odpowiedzfo1n:;ści za terminoW'Y'. druk ogłoszeń. 
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TEATRI" 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Dziś „Lis·ie Gniazdo" w wykonaniu zespołu 
warszawskiego teatru Studio pod kierunkiem 
Karola AdwentowiC!Za. 

Wobec powodzenia aztuka „.~ie Gniae:do" 
~ędzie grana do niedzieli dnia 23 bm. włącz­
nie. 
Początek przedsławlenia o godz. 19. 
Passe-partout nieważne. 

TEATR POWSZECHNY 
!) z.i ś o godrz. 19.15 gośdn,ny wysitęp Janiay 

.ask owskiej w świetnej nowoczesnej se:tuce 
c;:neuill'a p. t. „Już nigdy nie skłamię". 

'..:BATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34 

bzH I Jutro o godz. 19.15 farsa Noela Co­
warda „SEANS". Udział biMą: Hanna Bielicka, 
Helnna Buczyńska. Halina Głuszkówna, Wan­
C:! Jakubińska Michał_ Mehna, Danut~a Sza­
„ arska i Ludwik Tatarski. Reżyseria Michała 

.eliny, dekoracje Jana Rybkowskiego. 
Xasa czynna od 12. Tel. 123-02. 

TEATR „SYRENA", Traugutta 1 
Dziś i oodz.iennie o godz. 19,30 komedia 
DREGEL Y „DOBRZE SKROJONY FRAK" w 

'pracowaniu i z piosenkami Jerrzego Jurandota 
. ~ gościnnym występem Ireny Horeckiej i Ka­
zimierza Szuberta na czele zespołu „SYRENY" 

Kasa czynna od godz. 10 - 13 i od 16-ej, 
tel. 272-70. 

TEATR KOMEDIJ MUZYCZNEJ „LUTNIA" 
Piotrkowska 243 

Codziennie o godz. 19,15 „ROSE-MARIE" 
· ' man tyczna operetka w 7 obrazach -
; to He1bacha. Udział bierze 60 osób. - Chór 
- r J!et - Orkiestra. Bilety wcześniej do na-

. c. a w Spółdzielni Artystów - Plastyków -
- o'rkowska 102, a od godz. 17-ej w kasie 

teatru. W niedzielę kasa teatru czynna od 
godz. 11. 

TEATR „O SA" (Zachodnia 43, tel. 140-09) 
') iś o godz. 19.30 OSTATNIE DNI!!! 

WlOSENNY BIEG 
Udział biorą: H. Grossówna - A. Dym11'la -

J. Gosławskd - H. Grochowska - M. Łukjań­
ika - B. Halmirska - St. Piasecka - J. Dar­
,ki - M. Dąbrowski - Z. Łuczak - H. Szwaj­
cer - Duet Sutt. 

Przy pianinach· Z. Wiehler ! W. Synde·r. 
Reżyseria: A. Dymsza. Dekoracje: St. Frasia·k. 
Przedsprzedaż w kasie teatru (telefon 140-09) 

• r godz. 10-13 i od lo. 

„PRZY SOBOCIE - PO ROBOCIE" 

W najbliższą sobotę dnia 22 bm. o rodz. 
16,45 Rozgłośnia Polskiego Radia w Łodzi w 
swym lokalu przy ul. Narutowicza 130 urzą· 
d:r..a specjalną audycję pod powyższym tytu­
łem, dotyczącą współzawodnictwa pracy pt. 
,.Załoga Elektrnwni Łódzkiej ściga się z Za­
łogą Elektrowni Warszawskiej". 

W audycji wystąpią najlepsze siły artysty­
' . c i zesnołowa salonowa orkiestra Polskiego 

lad ia. Opracowanie - Franciszka Leszczyń­
k:l. 
Konferansjerkę poprowadzi znany artysta 

»cen łódzkich - Rudzki. 

«INA 
ADRIA - „Pirogow". 
BAJKA - „Wśród Ludzi". godz. 16.30, 18.30, 

20.30; w nredz 14.30. 

!'fr Iff 
! 

Ze sportu -
Szukamy olimpijczyków! 

Trener Stamm odkrywa kilka talentów na Pomorzu 
Felilks S·tamm po I jowi pięśdai:rze „Legii" z Qhelmży. Cb.ełtnża ławiar odegiraliby onli n!ew!l1plilwie pow~ 

po'WII'ooie :z rumie· jest w chwili olbecne1 kużnł4 ła~enMiw b<>k· szą rolę w liurnieju. • 
ju o mistrzostwo sen;kich Po11110rza. Du.że S'relllS& ma. zvnae.u:za Ogółem Stallll1I1 llllw1erd7Ja., '* 'W' 'W'&glldl 
ooiksen;kie j11.1mio· bok5e'r w.agi „papierowej" Syłwesrter, bojowy l±ejiszych stan boik5u pomo:rskiego ,tee.t: 11.e:jzno 
rów Pomorza, zoir· i wybrzymały. dalej 17-leihni .looguł Palińsiki II pełllliej zadawaJający, wagi cięż.sile 111111t'omd.alll 

2•~ FELIKS STAMM 
olimpijski trener 

naszych pięśoiaJrzy 

gan,izowalllego - zdaniem Stamma lerps.zy od swego brata se· są największą bolączką W1Szys.tlkich lcluibów 
przecz KS „Legia" niora z wagii pólś.reooiej, oraiZ dwulk.rotllly pięściarskich Pomorn. 
w Chelimży - po· mistrz Po·lslki juniorów w 'Wlddze średllliej - Trenę.r S'lamm, ktc>'ry pozos1an.le na 1rr1o­
drziel1ł się swymi OehuJak., któiry tym razem nie mógt wiele rpo· rziu do 25 bm„ przeipr1'.lwadJził inspekcję t.1u­
uwagami na . temat kazać, gdyż w ti111oa!e wyg;rał ze sł.abym prrz.e· bów bydigoskiich, a obecnie wyjeżdża z Ohełm­
obecnego sta•nu i ciwnikiem .już w pie•rwszej /Illl'nd7lie. ży do WłocłaJWka, Tol!'unia rl. !noWlroclaJwda,, 
poziomu bok&u po. Z bo1kserów „Zjedinoc:z.einia" wyróm.ta sdę gdzie przeprowadzi treningi. 
morskiego 01Taz na wytrzyma.kiścią Kowalewski w wadze !kogu- NAJBLIŻSZE PROJEKTY PZB 
temat przygoto· ciej, W lekkiej Barralll()W&ki II mało trenował, W okTesie od 1-20 czerwca PZB projek-
w:i.ń bokse·rów rpol· wykazując na irazie nieszczególm.ą fotrmę. Po· I.uje w.ządzelllie pierwszego oborzu przedo1im· 
skicti do Olimpia· stępy rnbi w muszej Za•rawski, w rpółcięilkiej pijskiego, rpTawdopodolmie w Inńelkalllce. W 
dy w Londynie. - Gnat jest techllliczlllie dość r.zaawamsowoa111y, 01bozńe weźmie udział po 3 se.nioTÓW z kat.dej 
OBIECUJĄCY lecz biraik mu jes?X:ze 1Iefleksu. wagi i po jednym juniorre. Z Pomol!'%a - we-

NARYBEK NA TYCH TEŻ MOŻNA LICZYC dllug przypuszczeń Stamma - pojadll na obóel _ 
Srpoś.ród firnaJistów Spoś.ród uta1l~towiamej młoozde:y 1Pięścia1I· Kuża, Cebulak d ewen.tuailm.le GumoW1SJd. Dru-
tu1Tnieju boik:ser- skiej Pomc>'rza nie b.ral1 udJziaru w turnie.jiu w gi obóiZ zorgan.irz.owallly będ.ziie w czasie o<J, 1 

skiego j:unioirów pomorskich w Che:lJmży, maj· Chełmży: Licau z Torurnda, Re:zneir t Brrzesz· lipca do eza.su wyjazdu rrerprezen.tacjd na b­
ba•rdziej podQbają się Stammowi ambitni i bo· kiewicz !Z Grudziądza oraz Gloniaik rz: LnoWl!OC· limpiadę. Juniorzy będą mieli ~wój orbóz og&l• 

Eli la naszych kolarzy 
s~otka s:ę w pon~edzfałek w Helenow~e 

Na kolarskich za­
wodach torowych. or 
ganizowanych w po­
niedziałek na torze 

helenowskim z oka­
zji Jubileuszu LKS-u 
startować będą z po 

<za Łodzi nastęµuią::y kolarze: Janicki, (wice­
mistrz Polski na torze), Janik (Wrocław), Napie 
rała, Wójcik, Wrzesiński, Rzeźnicki, Grynkie-

wicz, Kapiak, Siemiński, Wiśniewski, Kudert, 
Bukowski, Starzyńsk1 (Warszawa). 
Najwiękue jednak zainteresowanie budzi 

start Kupczaka (Kraków), który po rae: drugi w 
tym sezonie zmierzy się z mistrzem Polski 
Bekiem. 

Przypominamy, te plervtszy start tych 
dwóch największych rywali w tym roku przy­
niósł zwycięstwo Kupcq;akowi. 

nopolski w li,pcu br . 
WSZĘDZIE TO SAMO„. 

Jeśli chodzi o warunki tren:imgowe na Po­
morzu, są one - zda.niem Stamma - mniej 
więcej takie same, jak i w il111lyc.h ośrodkiach , 
kiraju - z11pclln.ie niewystarczające. Plrzeds 
wszystkim daje się odczuwać b.raik sal, doba'e­
go spnzętu i od:pow.iednich warunków biigie­
nicm ych_ 

Rewia Sportowa . 
prze,ożona na 29 b.m. 

Zapo·wiedziana na dŻiisia.j „WJe1lJka Rewia 
Sportowa" Samorządowców Łód'lkich, z powo­
du złego stanu' boiska w Helenowie spow<>do-­
wanego ostatnimi deszczami zOSf.aje odw-ołana. 

Impreza ta odbędzie się w następną sobotQ 
to jest dnia 29 bm. 

Kto zdobędzie .olimpijskie rękawice? 
Przed wielką próbą pięściarzy polskich w Lodzi 

W ramach jubileusziu 40~lecia przeglądem najlepszy-:.h sił pięściarstwa pol- ma kandydata do LollldYlllu, Rademachera b'Y'" 
A ŁKS-u, rozeg1rany zosta.nie w Ło· skjego. la tylko ~ejściowa. Teoretycz.n.ie taden s 
r drzi przedolilil!pij&ki turniej bok· W wadze musze.j mism Polski Kasp&cza.k przeciwnirków nie powilllie111 być dla Slirz:aka 

&e•rski. Tu.miej będzie właściwie (P-0mań) będlZlie &ta.rał się udo·wodnić swą g~oŹllly. 
jedyn<ą eliminacją przed Igrzyska- wymość nad Kamiń'Skim (Łódż), Tyczyń&kim w wadrz.e p6iśre<lnie.J rozegra. si' wa~& 
mi OJi.mrpijis.kimi w Londynie. (Warszawa) i . Gumowsikim (.Pomo:rrze). dwóch &ti!Jfych rywaJi, Chychły (Gdańs.k) j o. 

· Kapitam zwią-z.kowy PZB powo. W wadze koguciej staiwka jest bairdrzo sil· lej!nika (Łódź). PozostaU dwaj, Iwańskli (Gd.) 

!L
łał na turniej po 4-ch uwodni· na. Stanowią ją misbrz Pol5.ki Grzywocz ($1.), i Schneider {Sląsik) nie odegraiją powamie}­
ków w każd:.ej wad1Le, którzy wal· Bazarnik (Sląsk), Simo.nowiaz {Wrrocław) oraiz szej• roli. 
czyć będą systemem pumkitowym, B!'LÓILka ~Piotrków). Wal~ o _piieriw6zeństwo Waga średnia ob61tawiona. jest J>!!Lell doboo­
tj. kaiidy z kaidym. Sy&tem ten rozegra się prawdopodobnie m1ędrzy .Grzywo· rową S.bawlkę któ t " · t p 1 kl. 
ma niewąitpliwie dobre strony, czem i Ba'Zdlrnikiem, aczkolwieik niedaleko od· Zag"·-'·i· ~·a :rą )s aKno1wią .. kii;ms(Wn: 0 5 

) 
d · l' k · b. · d · h s· · i B ó-'· "'--- ~- rszawa , o czyns a.rsz.awa g yz pozwo 1 na wy azarue wszy i.eg~Ją _o nic . imo.nowicz rz aa.a. ~e· 1 Nowara ( ląSlk) 1 Cebwak (Pomorze). Spotlta• 

- ~- s.tkich umie.jętności zawodn~ka gol~e . mter.esujący Je&t &tart rewelacyjnego nia w tej wad:ze wykażą, czy Zagórski doj-
n :e w Jednej walce, lecz w ciągu ciężkich, Brzo'Z<k1 z Piotrkowa. ł d t · · r 'j k' i · d 
trzydniovrych bojów. W walikach takich de· W wadze pió111koweJ miM-rz Polski, An1Jkie- ~al 0

• ~~mieJ~ ~· iIDpll ~ i~~& ay g~, a 
cydować będą niejednokrotnie koilldycja i od· wicz (Gdańsk) walcrzyć będzie z Cro~iem 0 czyn.si iego j~z . zgas. a.. '"'~. ' an e ~~Z)" 
Porność psychiczna. (W zaw ) M tl cl (Sl,„·k· ) 1 ~żą (Po· dwoma warszawiamlllann będzie największ11 

airs a • a 0 iem .... at.rakcj·ą turni · · 
Turniej łódzki wyło.ni dwie drużyny, kitóre morze). Antlk.iewicz je&t tu sturpirocenłowym ' e)'u •. 

&koszarowane zostaną na obozie w D!Ziekain· faworytem. CiekalWie natomiast zapowiada się 'f! wadze ~łcię71kiej walczit: ~ymur& tpo-
ce, by tam przygotować się do ciężkich, olim· walka o drugie miejsce. znan), A_rcha.ck1 . (Waa:szawa), Kub.icki (Często· 
pijskich Wi)Lk. · W wadZe lekkiej stawkę gitaJJ.owdit mi61brz chowa) „1 Urb~1ak (S!ąSlk). Spotk~nill: w taj 

W turnieju wei.mie ud'liał wieolu bokserów, Polska Rademacher (Sląs...lc), Skieruca (Gdań~k), kategoru będą _Jedynie dob!!'ym trenmg1em dJa 
którzy nie i.t.artowali w ostatm..ich mistrzo· Żurawski (Wa~awa) i Grymirn (Łódź). Tnzy be!Lkolllkureru:yJnego Szymury. 
stwach Polski. Tym niiem,nie1 turniej będzie dni walk' „,V'każit niewątpliwie, czy słaba for· W wadrze cięhklej m!strrz P'ols!kl. Ja.Róła 
----------------------- (Łódź) zmiex.zy slię z K'limeckim (Poznań) ora11 

Żylisem (Łódź) i Stecem (Piotrków). WaJ.ka o 
pierwszeńs•llwo rozegra się prawdopodobnie 
między Kli~ckim a Jaslkółą. 

BAŁTYK - „Stalowe Serca", godz. 17, 19, 21; 

'~DY;I~iedz„.~;~gram aktualności Kraj. 1 Zagr. Dzisie1· sze i 1·utrzej' sze "mecze 
Nr 13, godz. 11, 12, 13, 16, 17, 18, 19. 20, 21. 

IE\-n:'~~~:w:5. 0 
Szyny", godz. F· 19

• 
21

' o mistrzostwo łódz~ieJ . kl. A Niewykluczone SI\ peWl!le pm;esUllllłęcfa. • 
mlanowdcde Szymury do wa.gł cię71kiej. zał 
Nowairy do wagi pół<:ięż'kiej. W obu wypad• 
k<i:c~ ma.jll oni sza:ns.e na ulobycie pierws~yoh 
mle]ISC. 

lfU
7 

A - ,.Carie Kłamie". •'@ Zawody o mistrzoSl<WO klasy z którą winien wyg.rać. Zgier<zainie są zagiro±eni 
'OLONIA - „Polska", gode". 17.30, 19, 20.30; ~. „· A Okręgu Łódzk'iego dobie- &padkieir- -fiok TUR-<11 łódJzikiego. 

dodatk seans o godz. 16, w niedz. 14.30. ~ gają końca. Do tej chwili nie W P„ .rnwie tamtejsza Con-:ordia po po-
'RZEDWIOŚNIE - „Zielona dolina", godz. 16, wiadomo jednak kto zostanie łudniu będ.:ie miała bardzo silnego t groźnego 

18.30. 21 • w niedz. 13.30. mistrzem, a kto spadnie do pneciwnika PTC z Pabianic. Liczymy na zwy-
OBOTNIK - „Moie Uniwersytety", godz. 17, .... -~ niższej klasy, z tego też cięstwo gości. Lechia w Tomaszowie będzie 

l9, 21; w niedz. 15. względu spo kania zapowiadają się interesują- miała łatwe zadanie': TUR 'łódzki jak:o prze-
' OMA - „Mali Detektyw!", godz. 17, 19, 21; co. Również i nadchodzące mec.:e będą cieka- ciwmik nie p.rz:ed1Stawia Slię zbyt grożlllie. Nie· 

w nied'l. 15. we i ni·e obejdzie się bez nies,pod'liianek.. Dzi· mniej woa•~a jedinaik będzie cieika.w.a, gdyż ło· 
ł.:SKORD - „Zenobia", godz. 16~30, 18,30, siaj n'a boisku Zjednoczonych gospodar~e spot dzianie stojąc na ostatnim miejscu w tabeli 

20.30, w niedz. 14,30. kają . sę · z ŁKS-em. Własne boisko i publicz- mogą gira..ć d(lł>rze. Po os.tabnk'h wynikac.h ta· 
TYLOWY - ,„Czarodziejskie Ziarno", godz. ność dają więcej szans na uzyskanie e:wycię- be·la przyjęła takie oblicze: 

Hi.15, 18.15, ~0.15: w niedz. 14. 15. stwa przez zespół fabryczny. ŁKS natomiast TUR Tomaszów 15 
-'"'iT' - „Nauczycielka Wieji;ka", godz. 16, przed ro~po-::zynającym się jubileuszem nie bę- PTC · 13 

18, 20 30; w niedz. 13.30. dzie chciał rezygnować z punktów mistrzow- . WIDZEW 14 

21 
20 
16 
14 
14 
14 
13 
12 

32:24 
46:21 
3'2:28 
27:24 
30:37 
37:33 
26:48 
33:30 
24:30 
22:34 

'l'ATRY (w ogrodzie) - „Płomień nowego skich. „ Lechia --. 14 
Orleanu'' godz. 17, 19, 21, w niedz. 15. W niedzielę na tym samym terenie o godz. Zjednoczone 15 

TĘCZA - „Casablanca", godz. 16.301 18 30, 11-ej kolejarze e:mierzą się z liderem tabeli ZZK 15 
20.30; dodatk. seans o godz. 14.30; w niedz. Tur-em tomaszowskim. ZZK ostal'n10 idzie od Concord.la 15 
12.30. zwycięstwa do zwycięstwa, przypuszczać więc ŁKS 14 

WISŁA - „Casablanca", godz. 11, 19, 21; należy„ że zdobędą dalsze dwa · punkty. Wi-f Boruta 12 9 
1 

WŁÓKNIARZ - „Aleksander Newski", godz. 
dodatk seans o godz. 15: w niedz. 13. I dzew grać ' będ'Zie .w Zgierzu z tutejszą Borutą, TUR Łódź 13 

~·nl:ci/i~. dodCL~kowy seans o godz. 
15

' Gracz nte będzfe grał Nowy klub 1 powstał w Łodzi 
WOLNOśC - ,.Stalowe Serca", godz. 16.30, 2 I .1 : · ' · · 

18.30. 20.30: w niedz. 14.30. przez Jl0u0 8 . Przy od4z1a!.e VI Zw. Za~odowego Pracow~ 
ZACHĘTA _ „Oflag XXVII" godz. 16,30, 18,30, KRAKÓW (obsł. wł.). k~w Samo:ządu . Tery-tonalnego i Instytucji 

20,30, w niedz. 14,30. Zawodnik krakowskiej Uzyf.eozn~ści Pub!IczneJ powstał w Ło~Z'l ,~o-
, ,Wisły" _ Gracz ukarany wozorgamzowany klub sportowy „Strazak • 

'ZOstał przez WG i D PZ Nowy klub przystąpił_ do organizacji nastę­
PN-u dwutygodniową dy pujących sekcji: gi.er 6portowych (siatikówOCa., 
skwailłi'ikacją za kryty- koszykówka), bokserskiej, gimna1Styki p.rzy· 
kowanie orzeczeń sędz1e rządowej, moto1rowej i piłlki wodinej. 

ZEBRANIE EMERYTOW 

W nied:z;ielę dnia 30 maja br. od godz. 10 
rano w lokalu świetlicy Fabrycznej przy ul. 
Piotrkowskiej 295 (d. Geyer) odbędz1e się wal­
ne zgromadzenie Okręgowgo Związku Eme­
rytów w Łodzi 

Zarzad Okręgu prosi członkó\v tak miejsco 
wych jak zamiej~cowych o punktualne orzy. 
bycie 1 o przygotowanie ew. wniosków na 
piśmie. 

D-OIE70ti 

go na meczu „Legia - W skład Zarządu weszli: prezes- - Mako­
"Wisła ". Dyskwallfikacja wiecki Stefan, viceprezes - Banasiak J"Mef, 
obejmuje okres od dnia sekretarz :. Bergenda Franciszek, skarbnik -
10-24 ma.ja W dniu 25 Golań ~anisław, gospodarz - Osiński Stanis­
bm. Grac.z hęd.z 1e mógł ław. Członkowie zarządu - Więcek Feliks, Gu­
już wziąć udział w m ię- 'l1owski Aleksander i Mkhalski Marian. 

dzynarodowym fipotkao.iu "Wisła - „Slavia" Godność .PJ"?-ZP.Sa hon.o.ro·weoo otrzvmał ppłk 
(Praga). Kallnowill. 

Jako rezeirwow! zostali wyz.n.aczearl w k~ 
lej.ności wag: Ka.rgier (Łódź), Czameokd (Łó<li) 
Szymański (Pomań), BQnikowski (Łódź), Kula 
(SląSlk), Trzęsowski (Łódź), Jabłoński (Pomo· 
rze), Grzelak (Warszawa). 

Dzisiejsze imprezy sportowe 
. Ka~endarzyk sportowy na sobotę przed.sta­

wia się nastąpująco: 
Piłka nożna: zawody o mistrzosltwo klaq 

A: bo-isko Zjednoce:ony-:.h, godz. 18-ta: Zjedno­
czone-ŁKS. Zawody o mistrzostwo klasy C: 
boisko DKS. godz. 17: Partyzant-Naprzód, boi­
sko "ręczy: Tęczą-TUR Konstantynów, boisko 
Arko: Filmowiec-Czyn. 

Jutrzejs.ze mecze ligowe i. W nadchodzącą niedzielę dnia 
~ · ·- 23 bm. rozegrane zostaną nastę­

pujące mecze 0 mistrzostwo Kl4• 
sy Państwowej: 
W Krakowie „Wisła - „Rym.er" 

o,raz„Garbarnia - „Cracovia", w 
Warszawie „Legia" - „Ruch", w Łodzi ZZK­
ŁKS, w Tarnowie „Tarnovia" - ·„Polonta" 
(Bytom), w Chonz:owie AKS - „Polonia" (War­
szawa). 

Uczniow· e na r~ngu 
Dni~ 23 maja. ~ godz. 16-ej odbędą się m­

wody laokserskie na boisku Państwowych Za-
k ladów Przemysł.u Bawełlllóaneqo w Pabianł· 
cach pomiędr.zy Srednią Szkołą Prz.em. Poligraf. 
w Łodzi, a Państwowym Gimnazjum Mechanicz 
nym w Pabian'i::a.ch. W razie niepogody MW~ / 

dy odbędą s}ę w Hli ZWM ul. Puławsklaao ~ 
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